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Wysokie odznaczenia państwowe 
dla przodujących pracowników 

przemysłu hutniczego 
WARSZAW A. Rada Pań- I da Państwa nadała Inż. 

stwa z okazji dnia hutnika mz. Tadeuszowi Gałkie-
nadała przodującym, zasłużo- wiczowi i Erastowi Kon-
n y m pracownikom przemysłu stantynowiczowi, geologom 
hutniczego wysokie odznacze- zasłużonym w organizowaniu 
nia państwowe. 2 pracowni- służby geologicznej związanej 
ków przemysłu hutniczego od- z kopalnictwem rud nieżelaz­
znaczono Krzvżem Kawaler- nych; m.in. odkryli oni kilka 
skim Orderu Odrodzenia Pol- bogatych złóż tych rud. 
skL 70 pracowników - złoty-

, 
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Wielce Szan„wny Towarzyszu j re narzucają narodowi nlemlec• 
Malenkowl Z okazji 8 ·rocznicy klemu jar~mo niewoli, walczą o 
wyzwolenia narrdu nlemleckleqo zawarci& traktatu pokojoweqo z mi krzyżami zasługi. 75 pra­

cowników - srebrnymi krzv­
żamj zasbgi . 59 pracowników 
- brązowymi krzyżami za­
shlgL 

Cały kraj ·buduje Nową Hutę 
od faszyzmu hltlerowskleqo mam Niemcami, ~ jedn'>llte, demokra­
zaszczyt przesiać Wam, Wielce tyczne, pokój miłujące I nleza-• 
Szanowny Towarzyszu Przewod- wlsłe Niemcy. 
nlczący, w lm 1„„•u rządu Nie· w walce tej związek Radzłe­
mlecklej Republiki Demokratycz- ckl, przejawiając braterski lnter­
nej I w moim włas~ym Imieniu nacjonalizm pcplera naród nle­
serdecz_ne pozdrowienia I wyra- mleckl, wyste"uje on stale za po­
zy wdzięczności. kojowym rozwlązanl<tm probie· 
. Naród nlem1erkl obchodzi ten mu nlemleckleqo. Ostatnio rząd 
dzle_ń z uczuciem szacunku I qłe- ZSRR stwierdził 2'nów Jak na/• 
bok1ej wdzlę~znoścl dla mężnych dobitniej, że wszystkie sporne 
bohateró~ radzieckich, którzy problemy m iędzynarodowe moql\ 
pod qe1:11alnv.,, przewod.e1n nie- być rozw•ąza.•e w drodze poko­
zapomn1aneqo Generalissimusa jowej. Wniósł on w ten sposób 
Stalina wyzwolili naród nie- Istotny wkład w dzieło llkwldacjl 
mleckl I utoro"Valł mu droqe do napięcia mledzynarodoweqo, w 
promiennej przyszłości. dzieło pokoju Zapewniam Was. 

Krzyż Kawalerski Orde- Budowniczowie . kom~inatu rozpoczęli pracę 
ru Odrodzenie Polski Ra-

We wtorek 
numer specjalny 

„Dzie„nikaŁód~kiego" 
poświęcony 

intel1genc1i techn1c.znei 
ANTONI ANIOŁKIE-

WICZ - sekretarz gene­
ra łny Zarz. Gł. Zw. Włók-
tłiarzy. . 

Inż. H. BOGACKI - dyr. 
nacz. CZP Włók. Łykowych. 
Inż . TADEUSZ BURSZE 

- kler. d7Jału postępu te­
chnicznego CZPB - Pół­
noc. 

Mgr OLGIERD CYBUL­
SKI - pracownik Centrali 
Zbytu Art. Technicznych. 

Inż. STANISŁAWDRZE­
WIŃSKI - naczelny inży­
nier CZPWlók. Sztucmycb 

Inż. DIONIZY GAJEW­
SKI - sekretarz generalny 
Naczelnej Organizacji Te-
chnicznej, 

J. KOŁACZ - naczelny 
dyrektor C~P Odzieżowego. 

L. KUBOSZEK - dyrek­
tor naczelny CZPB - Połu­
dnie. 

Inż. GRZEGORZ LAND­
KOF - dyrektor naczelny 
CZP Maszyn Wlókienni­
czYch, 
MIECZYSŁAW MAMOS 

- dyrektor naczelny CZPB 
-Północ. 

Inż. J. NOWICKI - głó­
wny projektant przędzalń 
Biura Proj. Przem. Włók. 

Inż. WACŁAW PACAK -
naczelny inżynier CZ Re­
montu Maszyn Włók. 

I. RABINOWICZ - na­
czelny inżynier CZP Dzie­
wiarskiego, 

Mgr GABRIEL RUPIN­
SKI - prac. naukowy Inst. 
Ekonomiki i Org. Przemy­
słu. 

MARIAN STRADOWSKI 
- z-ca dyrektora naczelne­
go CZPW - Północ. 

Dl' J. TYBOR - prorek­
tor Wyższej Szkoły' lnźY­
n1eryjQeJ. 
Poseł inż. St. URBAN­

CZYK - naczelny inżynier 
ZPB im. Stalina (Zakł. „B" ,) 

Mgr JERZY VOGEL -
rt.daktor „Włókiennictwa". 

Oto nazwiska autorów, 
których artykuły ukaią się 
we wtorkowym numerze na 
szej gazety, poświęconym 
inteligencji technicznej, 
Ogólnopolskiemu Zjazdowi 
Inżynierów ł Techników 
P1'Zemys'łu Włókienniczego 
oraz ocenie ankiety „Dzłen 
nika Łódzkiego„ na temat: 
,.Jak stosuję w mojej pracy 
wskazania Bolesława Bie-

przy wznoszeniu największej w kraju 
walcowni- zgniatacza 

KRAKÓW. Dobi~ga k'ońca 
montaż II pieca w wielkiej 
odlewni żeliwa, jednego z 
obiektów rejonu warsztatów 
mechaniczno· - remontowych. 
Uruchomiony przed kilku dnia 
mi pierwszy piec żeliwny pra­
cuje już pełną parą. Z odle­
wanego tu żeliwa powstają 
częścj t urządzenia dla budo­
wy podstawowych wydziałów 
kombinatu. 
Młodej załodze pracującej 

już odlewni wydatną pomoc 
okazują robotnicy huty „Za­
brze", którzy objęli patronat 
nad odlewnią. Huta „Zabrze" 
skierowała do kombinatu kil­
ku swych doskonałych fachow 
ców. M.in. jednym z kierow­
ników odlewni jest Józef 
Wilczyński, b. pleco\\<-y buty 
„Zabrze", 

Z · oqromnym „ntuzjazmem ma- wielce Szanow'1y Towarzyszu 
B d i · k b • tu !Wal wni gniata to jede sy pracując„ Niemieckiej Repu- Malenkow, że IT.asy pracujące u own CZO'Wle om ma co a-z CZ, n bliki DemokratYC7"ej rt">zpoczeły Nieml„cklel Repubflkl Demokra-

Nowa Huta rozpoczęli no\Vy, z zasadniczych obiektów, któ- budowę socjalizmu. Zaczynają tycznej. połącznne więzami ścl­
ważny · etap robót - przystą- re muszą wejść do produkcji one w ten sposób w„lelać w ży- słeJ przyjaźni ze Związkiem Ra· 
piono do pierwszych prac zgodnie z uchwałą Prezydium ci" testament wielkleqo Niemca dziecklm - wtef1<im chorążym 

j R d · t · Karola M„rk~a. Bezcenne pokoju - I -r „~'łfaml demokra-przy wznoszeniu ogromne zą u, W pierwszym e apie wszechstronne poparcie, jakleqo cjl ludowej, bP.tlą nadal wnosiły 
walcowni-zgniatacza. Na pus- budowy kombinatu Nowa Hu- udziela nam przy tym Związek swój wkłatl w dzieło utrzyma. 
tym do niedawna terenie po- ta. Radziecki, mobilizuje masy pra- nia pokoju I z całym zdecydowa· 
jawiły się radzieckie spycha- cujące Nlemleckief Republik! De- niem walczyć będą o jedność 
cze 1 koparki_ ruszyły wstęp Dementi• mokratycznej d" ~?raz większych sw"J ojczyzny. 

osląqnlęć. Wierne nauce Marksa. w Imieniu r2'ądu 
ne roboty ziemne. Enqelsa, Lerfna I Stalina kroczą Niemleck ei Republłid 

Walcownia-zgniatacz budo- agenCJ· l· TASS one niezachwianie tą d".0 CJ'1: I Demokratycz11ej 
Wana W kombinacie nowo- wspólnie z patnotaml N1e!"1ec _ OTTO GROTEWOHL, premle1" 

zachodnich w"lczą przeciwko 
hutnickim będzie najwięk- MOSKWA. Agencja TASS bońskim układ?m wojennym, któ Berlin, dnia 7 maja 1953 roku. 
szym tego typu obiektem w komunikuje: • • 
kraju, \'.> wiele większym od Dnia 7 maja dziennik: „New • 
uruchomionego W końcu ub. ·York Herald Tribune", powo- MOSKWA <PA._,,:.....: AGENCJA TASS OGŁAS„A NASTJJ;PUJĄCĄ 
roku w hucie ,;Bobrek". Urzą- łując się na agenta kuomin- ODPOWIED1: G. M. MALENKOW A NA DEPESZ)!: PREMIERA r1RD 
dzenia tego potężnego agrega- tangowsk.iego w USA WP.1- o. GROTEWOHLA: 
tu dostarcza nam Związek lingtona Koo, opublikował Proszo rząd Niemieckiej Re­
Radziecki, Przemysł radziecki wiadomość, jakoby w listopa- publiki Demokratyczne), .-Jak 
nadesłał już wiele urząd;i:eń dzłe ub. r. podpisany został równie:!: Was O'SOblścle, Towarzy- Złoz' enie wieńca 
zgniatacza. dalsze transporty między Chińską Republiką Lu szu Premierze, 0 przy/ecie meąo 
napływają do Nowej Huty. dową, ZSRR i Vietnamską podziękowania za waszą przy· 

Republiką Demokratyczną u- jazn- depesze z okazji s roezni­

Pozdrowienia od związkowców radzieckich 
dla rob_otników, techników i inżynierów 

przemys,łu włókienniczego 

w 8 rocznicę wyzwolenia 
Czechosłowaqi kład, W myśl- którego Chińska cy wyzwolenia narodu nlemlec· 

Republika Ludowa zobowią- klec:ro spod Jarzma faszystow-
zała się do wysłania w razie skleqo. WARSZAWA. 9 bm„ W 
konieczności do Indochin dniu święta narodowego -
300 tysi j il ZSRR :tyczo narodowi niemieckiemu • ęczne arm • a ósmej rocznicy „„,...,.,olenia - do zaopatrzenia w sprzęt sukcesów w watce o J•dnołt na· „„~„ 
bojowy pięciu dywizji Repu- rodow,, o pokojowe, demokra· Czechosłowacji ·przez Armię 
bliki Vietnamsklej. tyczne niezawisłe Niemcy, o Jak Radziecką, ambasador nad­

Agencja TASS upowa:!:nio- najrychlejszs zawarcie traktatu zwyczajny i pełnomocny Re-Delegacja związkowców ra-
dzieckich, która brała udział 

I 
w manifestacji 1-majowej w 
Warszawie, pOdzieliła się na 
grupy :I zwiedzała zakłady 
przemysłowe w naszym kraju. 

Jedna z tych grup bawiła w 
Łodzi. W skład jej wchodzili: 
Iwan Trofimowicz WaUgora -
górnik z Donbasu, Bohater 
Pracy Socjalistycznej oraz de­
putowany do Rady Najwyż­
szej ZSRR; Anna Sergiejewna 
Szwiecowa - inż. - włókniarz 
z kombinatu !wa·nowskiego o­
raz sekretarz Okręg. Zw. Wł.; 

Iwan Piotrowicz Gurlew -
metalowiec. członek prezy­
dium WCRZZ. 
Związkowcy radzieccy po­

informowani o zwycięskiej 
walce Q plan. 'aką stoczyli w 
kwietniu łódzcy włókniarze, 
składają - za pośrednictwem 
naszej redakcji - robotnikom, 
technikom i inżynierom prze­
mysłu włókienniczego pozdro­
wienia w imieniu związkow­
ców ZSRR i własnym, oraz 
życzenia dalszej owocnej pra­
cy dla naszej ludowej . oji:zy­
zny. 
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na jest . do oświadczenia, że pokoJoweqo odpowiadaJąceqo ży- bli 
wiadomość ta· jest całkowicie wotnym · łntere„om narodu nie- pu 'ki Czechosło':ackiej w 
zmyślona i ma na celu wp. o-1m1eckleqo I wszystkich narodów ~olsce p. Karel VoJaczek zło­
wadzen~e '?' . błąd ~iędzyna- ml/ujących pokój. . \ ż~ł wieniec na cmentarzu ż0l-
rodowe3 op1m1 publicznej, . G. MALENKOW merzy radzieckich. 

W dniu Zjazdu Inżynierów i Techników 
„w OKRESIE PRZED- Wf 'k• .kó 

WOJENNYM INTELIGEN- - o 1enn1 w 
CJA NAUKOWA I TECH­
NICZNA NAPOTYKAŁA 
W POLSCE NA OBIEK­
TYWNE PRZESZKODY 
OGRANICZAJĄCE JEJ WY 
SIŁKI, INICJATYWĘ I 
MOZLIWOSCI PEŁNEGO 
WYKORZYSTANIA SWYCH 
KWALIFIKACJI, WIEDZY 
I ZAPAŁU W PRACY DLA 
DOBRA OGÓLNONARO­
DOWEGO. WYNIKIEM NIE 
DOSPANYCH NOCY PRA­
COWNIKA NAUKI, INŻY­
NIERA, TECHNIKA, TAK 
SAMO JAK I WYNIKIEM 
POTU I TRUDU ROBOTNI­
KA BYŁA ZWIĘKSZONA 
DYWIDENDA AKCJONA­
RIUSZA LUB POTENTA­
TA KAPITALISTYCZNE­
GO, NAJCZĘSCIEJ REPRE­
ZENTAN'TA OBCEGO KA­
PITAŁU". 
Są to słowa Bolesława 

Bierut!'. wypowiedziane w 
1946 r. na I Kongresie Inży­
nierów I Techników • 

sobie, że byliśmy państwem, 
. do którego przyjeżdżano po 

dywidendy z akcJi 102 mię­
dzynarodowych karteli moc­
no u nas usadowionych, a 
dziś jesteśmy państwem, z 
którego siłą. ekonomiczną -
czy tego chcą, czy nie -
muszą. się liczyć monopolis­
tyczni władcy zachOdu. 

I stara inteligencja stała 
się udziałowcem poczucia 
dumy I godności wolnego na­
rodu, który buduje dla siebie, 
pracuje dla siebie i tworzy 
dla siebie. 

sprzed roku 1939, kiedy to 
mur izolacji Oddzielał ro­
botników od techników, kie­
dy to burżuazja czyniła. 
wszystko, aby ~le tylko utrzy. 
mać ten przedział, lecz żel>y 
stowarzyszenia Inżynierów i 
techników przeclwstawiaó 
robotniczYm organizacjom 
Zl'Wodowym. Dziś Inteligen­
cja techniczna st.o! wraz z 
całą kia.są robotniczą we 
wspólnym froncie walki o 
rozwój sił wytwórczych na­
szego kraju. 

Inteligencja techniczna -
możemy to stwierdzić na. 
przykładzie inżynierów l 
techników - włókienników 

wniosła swój wielki 
wkład w gigantyczną. · walkę 
naszego narodu ze zniszcze­
niami powojennymi. walkę o 
odbudowę naszej gospodar­
ki, o odrobienie zacofania l 
ogromnych zaniedbań w 
przemyśle włókienniczym, 
Jakle odziedziczyliśmy po 
rządach burżuazyjnych. · 

Inteligencja techniczna. 
wiernie towarzy klasie 

ruta z narady aktywu gór- w tmrentu nracowntkó• tek- SÓW W pracy aad l"OZkwltem Wa 
szeJ OJczyzoy. 

Minęło już kilkanaście lat 
od pamiętnego września. 
Młoda generacja inteligen­
cji tych czasów nJe znała 
a starsi lubią nieraz zapomi­

Bo czym jest Inżynier I 
technik w kraju kapitalisty­
cznym? Jedynie posłusznym 
wykonawcą. przekazywanych' 
mu zleceń. Kapitalizm bo­
wiem w spOsób świadomy 
odgradza !nżyniera I techni­
ka Od klasy robotniczej, 
przeciwstawia go jej i tylko 
nlelicznyc1' „kupuJe" za cenę 
pewnych ·przywilejów. Ka­
pitalizm przeistoczyi Inży­
nierów I techników w organ 
aparatu wyzysku i ucisku 
klasy robotniczej. 

robotniczej, której twórczy 
wysiłek przynOsi narOdowł 
polskiemu wspaniałe rezul­
taty na polu rozwoju pro­
dukcji przemysłowej, wzro­
stu wydajności pracy i w 
postępie technicznym, 

ników". gtylnych ZwląŻKU Radiz!ecklego. 
Ponadto w numerze tym w Imieniu mu pracujących 

przedstawimy sylwetki pn:o Związku Rad~l„cktego pozdra-
wiamy pracowników tekstylnych 

dujących inżnlerów t te- m. t.odzt. robot .1k6w, pra~ownl­
<:hnlków J>n:emysłu wló· 1<6w umy!llowycb oraz robotnt­
ltlennlczeg0, ków lnfyn!eryJno-technlcznych I 

-------------.&:tyczymy Wa~ dalszych sukce-

Członek ,..dzlecklef zwląz· 
kowej d&leqacjl, sekretarz 
Okręqoweqo Kom~tetu robot 
nlków przemysłu tekstylne­
Qo okreqo twanowskleqo 

~ SZWIECOWA 

na-O. 
I dlatego - konfrontując 

terainieJszOść z dniem wcZO· 
~ D.lech uświadomił 

W naszym kraju - na 
skutek przemian społecznych 
l ustrojowych - zaszły l w 
tej dziedzinie wielkie zmla­
DJ'. Nie wróci Już s:vtuacja (Dalszy ciąg na str. 2) 

y oi:ia _.Ie za an planowyc to na jwyzszy o ow1ąze 
li.aż<łe!!;o technika, ·nżyniera, liie ow ika! 



Depesza KC SED 
do Komitetu Centralnego KP~R 

MOSKWA · - AGENCJA TASS OGŁASZA DEPESZĘ: KOMITETU 
CENTRALNEGO NIEMIECKIEJ SOCJALISTYCZNEJ PARTII JED­
NbśCI (SED> DO KOMITETU CENTRALNEGO KOMMISTYCZNEJ 
PARTII ZWIĄZ1<U RADZIECKIEGO, W KTOREJ M. IN. CZYTAMY: 

- Drodzy Towarzysze! Dnia 
8 maja 1953 roku naród nie­
miecki obchodzi 8 rocznicę wy­
zwolenia od barbarzyństwa fa· 
szystowskieqo przez sławną .nie­
zwyciężoną Armię Radziecką. 

o jedność narodu nl<emleckleqo 
aż do powstania wolnych, 111ieza­
wlsłych, miłujących pokój Nie\· 
miec Demokratycznych. Niemie­
cka Socjalistyczna Partia Jedno­
ści i cały niemiecki lud pracują· 
cy pozdrawiają Komunistyczną 
Partię Związku Radzleckieąo i 
cały naród radziecki oraz życzą 
im nowych wielkich sukcesów 
w dziele budowy komunizmu dla 
dobra narodu radzieckieqo, Jak 
również dla dobra całej mllu)ą­
cej pokój ludzkości. 

Uroczyste obchody 
w krajach obozu po.koju 1 socjalizmu 
w 8 rocznicę zwycięstwa nad faszyzmem 

Narody wszystk!eb kr.ajów obozu pokoju i socjalizmu 
obchodziły uroczyśclle 8 roczn lee historycznego zwycięstwa 
Związku Radzieckiego nad fa szyzmem niemieckim, 

Na &kademiach, .zebraniach masowych, w manifestacjach 
ulicznych ludność t3'Ch krajów dala wyraz głębokiej wdzięcz 
ności dla wielkiego Związku Radzieckiego. 

MOSKWA. W miastach i 
wsiach, jednostkach wojsko­
wych i w marynarce ZSRR 

I wygłoszono referaty i odczyty 
o epokowym znaczieniu zwy-

Komitet Centralny Niemieckiej 
Socjalistycznej Partii Jedności 
wyraża 7 tej ckazji w imieniu 
wszystkich c~tonków partii i 
wszystkich niemieckich ludzi pra 
cy Komitetowi Centralnemu Ko­
munistycznej Partii Związku Ra­
dzieckieqo, członkom Komuni­
stycznej Partii Związku Radzle­
ckieqo, sławnej Armii Radzie­
ckiej i wielkiemu narodowi ra­
dzieckiemu qłęooką w'Cn:ięczność 
za ten historyczny akt wyzwole­
nia I za wielkodus7ną pomoc w 
dziele budowy podstaw socjaliz­
mu w Niemieckiej Repubpce De­
mokratycznej. 

~~~~~~~~~~~~~~~~ 

cięstwa Związku Radzieckiego 
nad imperializmem niemieć­
kim. Towarzystwo przyjaciół 
armii, lotnictwa i marynarki 
zorganizowało wystawy ilu­
strujące dzieje zwycięskiego 
pochodu Armii Radzieckiej w 
w latach Wielkiej Wojny Na­

BUKARESZT. Dzienniki ru­
muńskie w artykułach po­
święconych 8 rocznicy zwy­
cięstwa ZSRR nad Niemcami 
faszystowskimi podkreślają 
nieugiętą wolę narodu ru­
n mńskiego wzmożenia swego 
wkładu w dzieło obrony i 
utrwalenia pokoju na. całym 
świecie. „Scanteia" ro.in. 
si wie'rdza: - naród rumuński 
vrraz ze wszystkimi miłujący­
cl pokój narodami wyraża 
swoją nieugiętą wolę oddania 
wszystkich sił wielkiej spra-

Czerpiąc nauk" " boqateąo do­
świadczenia Komunistycznej Par 
tii Związku Radzieckieąo Niemie­

Budowa metro warszaw,sk:ieeo 
postępuje naprzód 

170-tonowa tarcla do drążenia tune!u 

• • wie ustanowienia trwałego p0 
* lcoju na całym świecie, zwy-

PEKIN. Dzienniki chiń- cięstwa p01ityki współpracy 
skie z • 9 maja br. po- międzynarodowej. 
święciłY artykuły- wstęp-

rodowej. 

115 rocznica śn.'lierci 
wielkiego uczol.ego 

~:. . 
i, w •• ..,,.„ .. 

W dniu dzisiejszym mija 115 
rocznica śmierci Jędrzeja Snla­
deckieqo - chluby postępowej 
nauki polskiej - wybltneqo 
chemika, bloloqa, lekarza, a. 

także publicysty. 
Ha zdJęclu: Jędrze! Sniadeckł. 
wedłuą litoqr;ofi·i Józefa Sonn• 
taqa. Ze zbiorów Biblioteki Ja-

qiellońskiej. 
Fot. CAP' 

cka Socjalistyczna Partia Jedno· WAR.SZA WA. Budowa jed- / cych na świecie loolei pod­
ści rozwija się w oartię marksi- nej z największych inwestycji ziemrr,Ych nie była realizowa­
stowsko-leninowską. Nauka nie· naszeJ· stolicy _ warszawskie- na w tak trudnym warun­
śmiertelneqo Stalina i uchwały 

ne i redakcyjne dniowi zwy- BERLIN. - Ulicami miast 
cięstwa. Dziennik „żeńmin- Nie.mieckiej Republik.i Demo­
zibao" pisze m.in: w artykule kratycznej przeciągały w dniu 
redakcyjnym: Związek Ra- zwycięstwa wielotysięczne pO- ------------­
dziecki odniósł to wielkie chody ludności, manifestują­
zwycięstwo w wyniku boba- cej niezłomną przyjaźń z na­
terskich zmagań Armii Ra- rodami Związku Radzieckiego, 
dzieckiej, dzięki mądremu Robotnicy, chłqpi pracujący, 
kierownictwu Kclmunistycznej inteligencja twórcza wyrażali 
Partii Związku Radzieckiego, wdzięczność dla wielkiego 
dzięki pomyślnemu wYkona- Kraju Rad za wyzwolenie z 
niu trzech pięciolatek prze<l- jarzma faszystowskiego, za 
wojennych. Po wojnie naród wszechstronną pomoc w bu-

XIX Zjazdu KP-ZR wskazują Nie- go metro stale postępuje na- kach geologicznych. 
mieckiei Socjalistyczne] Partii przód. Niezwykle trudne wa- W chwili obecnejj najwięk­
Jedności droqę budowy socJaliz· runki geologiczne, w których sze nasilenie prac Jrnncentru­
mu w Niemieckie/ Republice De· 
mokratycznej Niemiecka Socja- pracują budowniczowie, stwa- je się na Targówku,, gdzie pro 
listyczna Partia Jedności dokła- rzają przeszkody hamujące wadzona jest budoiwa wylotu 
da wszelkich starań. abv prze- właściwy postęp robót. Dla tunelu. Wykonuje s:ię tu rów­
szkodzić real•zacli układów wo- przykładu budowa szybu S-6, nież budowę szybu .S-0, przez 
jennych z Bonn I Paryża. Pod· 

W dniu Zjazdu 
Inżynierów 
i Techników 

niesie ona qotowość 1 zdolność która powinna trwać W nor- który przetransportowana zo­
boJową patriotów niemieckich, malnych warunkach Od 4 do starnie pod ziemię olbrzymia 
ażeby ochronić . demokratycz!le 16 miesięcy, w rzeczywistości stalowa tarcza do drążenia 

radziecki przekroczył pła n downictwie fundamentów so-
5-letni. Wspaniałe sukcesy cjalizmu w NRD. 

(Dokończenie ze str. t) 

Klasa robotnicza zda.je so­
bie bowiem sprawę z te­
go, że bez świadomego 
udziału inżyniera l tech­
nika nie można myśleć 
o rozwiązaniu wielu za­
gadnień produkcyjnych, z 
jakimi styka się pn;y war­
sztacie pracy. Bez współ­

działania inżyniera i techni­
ka nie może być mowY o ja.­
kimś usadniczym postępie 
technicznym, Bez pomocy 
Inżyniera i technika wresz­
cie nie można liczyć na pOd­
nłesienie ' ogólnej wiedzy 
technicznej i p0dnieslenie 
ogólnych kwalifikacji za.wo­
dowycb naJS/.llerszycb mas. 

~i~~~~zes~~~~is~~~~~:ci;;!~t~~ ~~eci trw'.1-ła półto~a roku. . J~k tunelu. Montaż samej tarczy, 
naści kontynuować będzie walkę stw1erdzono, zadna z istmeJą- którą otrzymaliśmy ze Związ-

„ Mazowsze" w Chinach 
ku Radzieckiego, wykonany 
został przez 8-osobową bryga­
dę Eugeniusza Miecha w krót 
kim czasie około 2 miesięcy. 

Związku · Radzieckiego w I Ludność oddała hołd pami.ę­
budownictwie komunizmu Ci bohaterom radzieckim, skła 
wzmocniły jego potęgę i uczy- dając wieńce na mogiłach po-
niły go niezwyciężonym. ległych. 

• 
Kiedy budowa szybu S-0 

zostanie ukończona pod zie­
mię opuszczona zostanie tar­
cza, przy pomocy której roz­
pocznie się drążenie tunelu 
łączącego nadziemny wylot z 
przyszłą trasą metra. .Jak 
przewiduje harmonogram, już 

w lipcu br. tarcza rozpocznie 
pracę. 

Przy pomocy 
oszukańczych machinacji 

Adenauer chce przeforsować . w Bundesracie 
ratyfikację układów wojennych 

Najlepsi 
w przemyśle 
dziewiarskim 

Bawiący na występ~r-h w Chi· 
nacti Ludowych Pań~twowy Ze· 
spół Pieś'11 I Tańca „Mazow­
sze" wziął w Pekinie udział 

w manifestacji 1-majowe). 
Na zdjęciu: „Mazowsze" w 

pochodzie 1-majowym. 
Fot - CAF 

Waga tarczy wynosi ok. 
170 ton, 

Na pozostałych odcinkach 
budoWY prowadzone jest dal­
sze głębienie szybów oraz 
wiercenie badawcze. Wykona­
no już ponad 2 tys. wierceń 
do głębokości 70 i więcej . me­
trów. Tam, gdzie głębienie 
szybów już zakończono mon­
tuje się wieże wyciągowe i 
prowadzi się drążenie pomoc­
niczych chodników prowadzą­
cych do przyszłej trasy metra. 

i pończoszniczym Z· przebiegu rokowań 
Korei Pierwsze miejsce we współ- • 

2"WOdnictwie międzYZ!łkładO- o roze1m w 
wym za pierwszy kwartał br, PEKIN. Agencja Nowych Chin donosi, że w dniu 9 ma-
w przemyśle dziewiarskim I . . . 

, . d b ł zało Ja br. delegac1a koreańsko- chińska, uczestniczą.ca w ro-
ponczoszniczym z o Y a - i · h p d" · ł ił t 
ga Aleksandrowskich ,Zakła- ko'Yan ach rozeJ~owyc w anmun zome, og os a nas ę-
dów Przemysłu Pończosznicze- puJący komunikat. 
go. Zarząd Główny Związku Na dzisiejszym posiedze- dzeniu sobotnim, że przyjął do 
Zawodowego Włókniarzy przy niu strona przeciwna posta- wiadomości p-ytania strony 
znat tym zakładom sztandar wiła szereg pytań na temat przeciwnej i zaproponował, 
przechodni I nagrodę w wyso- l aby następne pos1"edzeni·e"' de-
ko~ci 10.000 zł. nowych propozycji de egacji 

Drugie miejsce zajęła zało- koreańsko-chińskiej z dnia 7 legacji w pełnym składzie od­
ga ZPDz. im. Marii Konopni· maja i prosiła o wyjaśnienia. było się w dniu 10 maja o 
cldej. otrzYmuJąc dyplom i 5 Przewodniczący delegacji godz. 11 przed południem. 
tys. zł. nagrody a trzecie miej 
sce Prudnickie ZPP, którym koreańsko - chińskiej generał Strona przeciwna wyraziła na 
przyznano dyplom uznania. N:im Ir oświadczył na pooie- to zgodę. 

Nie, oczyw1scie, że nie zapomniałem! Jednakże ... jeśli 
sprawdzi się to, cze:go się obawiam, to czy będę mógł miesz­
kać w Nowokamieńs.ku i pracować na Przeklętej, czy będę 
mógł spokojnie patrzeć ludziom w oczy!? Wiem, że jestem 
niewinny sumienie mam zupełnie czyste, ale... co tu dużo 
mówić! Nawet samej organizacji partyjnej trudno będzie 
podtrzymywać autorytet człowieka, na kt_óreg~ kiedy~ pad~o 
takie oskarżenie. Byle głupstwo - i znaJdą się ludzie, któ• 
rzy wszv~tko przypomną... . 

BERLIN. :'.... Jak wynika z do­
niesień pl"asy zachodnio·niemie· 
ckiej, szef reżymu bońskieąo 

Adenauer oraz amerykański wy­
soki komisarz Conant rozwijają 

qorączkową działalność, aby za 
wszelką cenę przeforsować w 
Bundesracie (wyższa izba parla­
mentu bońskieqo) ratyfikację 

układów wojennych. 
Kanclerz Adenauer I ąmery· 

kańskl wysoki komisarz Conant, 
stosując metody presji I prze· 
kupstwa. osiągnęli niedawno -
Jak podaje prasa zachodn!o-nle· 
miecka - zgodę kilku cztonków 
Bundesratu na poparcie tej gru­
py w Bundesracie, która wypo­
wiada się za układami wojenny­
mi I która dotąd była w mniej­
szości. Wśród członków Bundes· 
ratu. którzy wbrew swemu po­
przedniemu stanowisku - przy· 
rzekli obecnie głosować za raty­
fikacją uktadńw wojennych. zna.I 
dują się również przewodniczą­

cy senatu Bremy Kaiser (SPD) o­
raz burmistrz Hamburga Brauer 
(SPD). Fakt ten, ogłoszony przez 
agencję ADN. dowodzi raz Jesz· 
cze. że prawicowi przywódcy 
SPD - mimo pozornej opozycji 
wobec układów wojennych -
wprowadza)a w błąd szereqo. 
wych członków SPD I popierają 

politykę wojenną Adenauera oraz 
jeqo mocodawców. 
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- Fałszywie myślicie o ludziach i o organizacji partyj­
nej - p...-zerwał mu Fiedosiejew. - Oddzielacie ludzi od 
organizacji - na tym polega wasz błąd, Pawle Pietrowiczu. 
Zrozumcie: organizacja partyjna broniła was i broniła dla­
tego, że :z.ygniatająca większość społeczeństwa stała po 
waszej stronie. Autorzy listów anonimowych bombardowali 
organizację partyjną donosami. Liczyli widocznie na wy­
wołanie paniki, chcieli nas zastraszyć. My jednak znaliśmy 
- mam na myśli szerokie koła społeczeństwa i co za tym 
idzie, .ie.~o szczyt, organizację partyjną - znaliśmy waszą 
przeszłość. waszą- pracę w Donbasie, widzieliśmy. jak pra­
cowaliście na Przeklętej i wierzyliśmy wam. A przecież ty­
le oskarżeń sypało się na waszą głowę, tak ciężko było 

nieraz!.. . W$zystko to przeszło obok was, nacierpieliście .się 

' dosyć. Weźmy na przykład Nikitę. Kiedy znalazł kartecz­
kę w· woreczku od tytoniu, był tak wstrząśnięty, że om'll 
i;ię na was nie rzucił, jednak zdołał się opanować i przy­
szedł do mnie po radę. Widzieliście więc, że jeśli teraz za­
czniecie się starać o przenieflienie na Inną pracę, to wie-' 
ln Judzi. a w tej liczbie i ja, ocen to jako krzywdzący brak 

zaufania. Wasze odejście z Nowokamieńska ~E!dzie ozna­
czać:, iż nie Wierzycie, że pracownicy trustu, załoga Prze­
klęte1 i bnych kopalń potrafią zdecydowanie oddzielić wa­
sze imię od imienia waszego ojca. 

2 DZIENNIK ŁÓDZKI Dl'. JA. ~7~111 

Przez chwilę czekał na odpowiedź Pawła, który siedział 
odwrócony do niego tyłem i milczaL 

- Na świecie mogą istnieć rozmaici Raskowałowie, ale 
dla nas będzie istniał tylko jeden - dobrze nam znany Pa­
weł Piotrowicz! - zakończył Tichon Fiedotowicz. 

Niedaleko rozległ się głos Igoszyna: 

- Nie. Sienia, nie, mój kochany! Swojego słowa nie 
zmienię! Nie proście - nie pomoże! Albo wypotyczycie 
nam dobrowolnie Gołąbka i wrócicie do Nowokamińska, 
albo wrócicie z psem. Jesteście za młodzi. Gdyby nawet 
wasi rodzice zgodzili się, żebyście wzieli udział w wypra­
wie, nie wziąłbym was ze soba. 

Agencja ADN donm1t, te nowe 
nadzwyczajne posiedzenie Bun­
desratu, poświęcone sprawie ra­
tyfikacji układów wojennych. 
zwołane zostało na tS maja br. 

Wiadomość e machinacjach 
Adenauera I przywódcy SPD, 
zmierzających do ratyfikacji u­
kładów wojennych - wywołała 

protesty najszerszych warstw 
ludności. 

Nowa szykana 
władz francuskich 
wobec wychodźstwa 
polskiego 
PARYŻ, We francuskim 

dziennikl,I urzędowym z 6 ma-

ja ukazał się dekret o zakazie I 

pisma w języku polskim 

„Głos Polaka we Franeji". 

Pismo to, które niedawno za­

łożono, było jedynym obecnie 

demokratycznym organem 

wychodźstwa polskiego we 

Francji. 

I trzeba stwierdzić, że 
inżynierowie technicy. 
włókiennicy uczestniczą w 
naszych wielkich bitwach o 
rtnwój produkdi nie jako 
obserwa.torzy, czy nawd so­
jusznicy, lecz jako żołnierze 
na bardzo ważnym pOste­
runku walki o produkcję, 
ja.ko oficerowie, którzy swo­
ją wiedzę obracają na to, 
a.by nieustannie p6'1nosió 
poziom kultury technicznej 
robotników, aby przyczyniali 
się mOiliwie w największym 
stopniu do zrea.Iizowanla 
wielkich zadań budowy poil­
sta.w socjalizmu w nas:1.ym 
kraju. 

VII Zjazd Inżynierów l 
Techników Przemysłu Włó­
kienniczego spełni swe zada­
nie, jeśli zmobilizuje naj­
szersze masy inteligencji 
technicznej do patriotycznej 
pracy nad petężnym r0zwo­
Jem sił WYtwórczych nasze­
go kraju, Jeśli rozpali tWór­
~ entuzjazm inżynierów ł 
techników do wzmożenia 
walki o wykonanie planów, 
o wzrost wydajności pracy, 
o wzrost dobrobytu, o ma­
ksymalne zaspokojenie po­
trzeb najszerszych warstw 
naszego społeczeństwa.. 

Igoszyn zbliżył się do nich w towarzystwie zmartwionego 
Sieni, któremu łzy cisnęły się do oczu i powiedział: 

- Jeśli zostawiacie nam psa, to oddajcie go Pawłowi Pio­
trowiczowi. Czy to da się zrobić? 

-Tak ... 
. - W takim razie, nie traćl"'"ly czasu! 
- Gołąbek! - krzyknął Sienia. 
Gołąbek podbiegł i zatrzymał się patrząc pytającym wzro­

kiem na swego pana. Był to olbrzymi, niemal czarny ow­
czarek, o spiczastym pysku i szerokiej piersi. Sienia wziął 
rękę Pawła i położył ją na głowie psa. Gołąbek znierucho­
miał, jego potężne ciało wyprężyło się, zaczął warczeć. 

- Cicho! - rozkazał Sienia. - To swój! 
Gołąbek dopiero po pewnym czasie przestał warczeć. 
- Teraz możecie go sarni pogłaskać. On wszystko zrozu-

mie... Naprzód, Gołąbek! 
Pies zrobił kilka kroków. 
- Stój! 
Gołąbek zamarł w miejscu nie odwracając głoWY, w ocze-

kiwaniu następnego rozkazu. 
- Do nogi! 
Pies natychmiast wrócił do Sieni. 

- Leżeć! .•. Dobrze... Pies zna także rozkazy: „Czekaj na 
mnie", ,,Szukaj'', „Podkradaj się", „Weź", „Zwal", „Pilnuj". 

Sienia niepewną ręką zatrzasnął zamek smvczy na obro­
Ż)" f wręczył smyczę Pawłowi. 

je. d n.> 
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Przyjaciel 
człowieka 
Dlaoezego właśnie tak jest, że starsza już 

wiekiem, bezpartyjna robotnica z Dolnego 
Sląska, której list cytował Bolesław Bierut 
na VIII Plenum KC PZPR - pisała: 

„Myślę ten cały czas, dlaczeqo ten ból 
okropny tkwi w piersiach m~ich za Stalinem, 
Czymże ten Stalin jest dla mnie?" 

Sląska robotnica, u której jeszicze stare 
nawyki myślow{! bronią się przed wtargnię­
ciem nowych idei, ta stara kobieta nie umie 
znaleźć jeszcze odpowiedzi na pytanie 
„Czymże ten Stalin jest dla niej?" 
Może miliony prostych ludzi na całym 

świecie, których twarze stężały mrozem bólu 
w tragiczny dzień śmierci wodza, ludzi, z 
pary~ch fabryk, londyńskich doków, wło­
skich, rozsłonecznionych ulic, może te milio­
ny prostych ludzi, nagle wyrwanych do o<l­
powiedZJi., też jeszcze nie umiałyby wytłuma­
czyć „czymże ten Stalin jest dla nich". 

Był, jest i pozostanie On Ojcem, P:rzyjacie­
lem, surowym krytyikiem naszych czynów, 
sprawiedliwym sędzią naszych działań, 
obrońcą naszego trudu dziennego i naszych 
spokojnych dnL Gwara•ntem naszego życia, 
gwarantem jego cora:.t pelnie}szego rozwoju. 
Przyjaźń i blislkość Stalina dla każdego 

ucziciwego człowieka na świecie wynikała nie 
tylko z Jego przyrodzonych, osobistych cech 
i walorów, ale z faktu, że wyrastały one 
z nauki, idei, jaką reprezentował, jaką twór­
czo 1'0'21Wijał, jaką wzniósł na wyżyny ludz­
kie.i myśli, wynika z na·uki i idei która czło­
wieka za skarb najcenniejszy uważa, która. 
natchnęła pisa;rza, by rze'kł kiiedyś krótko: 

„Człowiek - to brzmi dumnie". 

* * * 
Trzeba czytać Stalina, żeby zrorumieć, na. 

czym w1aściwie ipolega fakt, że wszystko co 
ten Wielki Człowiek zrobilł, miało na celu do­
bro człowieka, wtedy nawet, ikiedy chłostał 
ludzkie wady i błędy. 

Trzeba cz)"l;ać Stalina, żeby !Zlrozumieć oa 
czym polega socjalistyczny humanizm. 

Trzeba czytać Stalina, żeby zrozumieć, dla­
czego był On i będzie - tak bliski ludziom 
prostym na całym świecie, dfaczego był, jest 
i będzie dla n:iJCh zawsz.e bliski - socjaliizm. 

Trzeba CrLytać Stalina, żeby zrozumieć. 
„czymże jest ten StalLn" dla polskiej robot­
!11icy ze Sląska, żeby ZTozumieć, dlaczego, „z 
jakiej racji ten komunizm tak się wdziera 
do niej", do jej serca. 

4 maja 1935 roku stalin mówi!ł w czasie 
uroczystej promocji akademilków Armii 
CzeJ.'!Wonej w iPałacu krernl<YWSkim: 

„Przypominam sobie wypadeł'( "a Syberff. 
ądzie byłem sweąo czasu na zesłaniu. Było to 
wiosną podczas powodzi. Około 30 ludzl po­
szło "ad rzek9 wyławiać drzewo, porwane 
przez rozszalałą, olbrzymią rzekę. Pod wie- I 
czór wrócili do wsi, lecz bez jedneąo towa• 
rzysza. Na pytanie, qdzie jest trzydziesty, od· 
powledzleli oboj9tnle, :t'ł trzydziesty „został 
tam". Na moJe pytanie: „Ja'<:te to, został7" -
z tą samą obojętnością odpowiedzieli: „Na co 
jeszcze pytać, widać utonął!" I zaraz jeden 
z nich zaczął się qdzleś spieszyć, oświadcza­
jąc, :te „trzeba by pójść napoić kobył9". Na 
mój zarzut, że :tal Im bardzie) bydła ni:i: ludzi, 
jeden z nich odpowiedział przy powszechnej 
aprobacie pozostałych: „Co tam mamy :tało­
wać ludzi? Ludzi zawsze mo:l:emy zrobić, a ko­
byłę.... spróbujcie zrobić kobyłę". Oto macie 
rys, być może drobny, lecz bardzo charak· 
terystyczny. Wydaje ml się, ze obojętny sto­
sunek niektórych naszych kierowników do lu­
dzi, do kadr I nie.imieJętn„ść ce11ienia ludzi 
stanowi przeżytek teqo dziwneąo stosunku do 
ludzi, który znalazł wyraz w dopiero co opo­
wiedzianym epizodzie z dalekie) Syberii. Tak 
więc, towarzysze, jeśli chcemy pomyślnie 
przezwyciężyć ąłód w dziedzinie ludzi I osląq­
nąć to, aby kraj nasz miał dostateczną Ilość 
kadr do uruchomienia I posuwania naprzód 
techniki - winniśmy przede wszystkim na­
uczyć się cenić ludzi, cenić kadry, cenić każ­
deqo pracownika, moąllceąo przynieść ko• 
rzyść wspólne) naszej sprawie. Trzeba na• 
reszcie zrozu'11ieć, :!:e ze wszystkich istnieją­
cych na świecie cennych kapitałów, najcen­
niejszym I nafbardziej decydującym kapitałem 
są ludzie, kadry", 

Lata stalinowskiej ipolityki w ZSRR wyka­
zały, że te jasne i proste słowa były śdsłym 
Odzwierciedleniem czynów Stalina. Czynów, 
które uczyni1ły z obywateli radz.iecikicb wy­
sokowartośdowych moralnie, zawooowo i po­
litycznie ludzi - s·tanowiących niepomiernie 
cenny, stanowiących o potędze Kraju Rad -
ka'Pitał. 

Lata stalinowskiej polityki wykazały, że 
ten serdeC74ly, a przy tym konkretny, oparty 
o ściisłe zrozumienie wart.ości człowieka jaiko 
twórcy i budowniczego swojej epoki, stosu­
nek do ludzi, cechujący Stalina, oechujący 
J>aruę, .którą prowadził - zaskarbił Związ­
kow-j Radzieckiemu, :partii, komunizmowi, 
setki milionów serc ludzki'Ch n~ świecie. 
~'ll1ożliwił zwycięstwo nad faszyzmem, umo­
~liwu roe:wjnięcie szerokiego, ogarniającego 
"Ulę ziemską, frontu pokoju i postępu. Stale 
1'osnący dobrobyt mas ludowyoh ZSRR, suk­
;_:~y państw demokracji ludowej, stale po­
...,zniejąey ruch pokoju - oto ~1ne przy­
~łady zastosawania w życiu przyjadelsłkich, 

łr.aterskich, pełnych troski o człowieka -
s ow, idei, zamierzeń stalinowslkich. 

Tu też szukać możemy odpowiedzi na d:rE:­
C.Zącą myśl ślą.sk:iej Tobotnicy pytanie: 

„Czymże ten Stalin jest dla mnie?" 
Czym? 

. Wiarą w życie, w przyszłość. Samym źy­
cie<Jn, ial!!ą. p~ysu~ś.cii. ~e:.i~okcotnie. w 
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Bohaterzy -pokojowe.i pracy 
(Od naszego soecjalnego wysłannika) 

Stalinogród, w maju 53 r. lirz. - dopowiedział paucza­
jącym głosem. 

J, Stalin I W. MołotcN z dziećmi 

(wg obrazu Jefi.mowa) 

Pozornie błahych i dirobnyich sprawach do­
tyczących skromnego prostego cailowieka, a 
nie tylko w wielkich i zasadniczych, doty­
czących całego państwa problemach - Stalin 
interweniował osobiście. 

- Pieronie, nie kryńć sie 
tu, bo ci ślipio wypali 
wrzasnął na mnie szary od 
pyłu hutnik, łypnął przy tym 
wes·ołymi oczami skrytymi za 
ochronnym szkłem. Za chwilę 
w uśmiechu rozdzi::iwił wy­
smażoną twarz i zakomuniko­
wał krótko - zaro spust id:z.ie, 
odsuń sie kamrat. 

- W hucie „Pokój" jak we 
wszystkich hutach Sląska wy­
kvvitł-0 przed Dniem Hutnika 
nowe współzawodnkti.vo. Dla 
uczczenia tego dnia ludzie 
wzmogli wysiłki, · skracając 
czasy wytopów, bijąc się o 
każdą minutę a nawet se­
kundę. 

W przemówier lu na I Wszechzwiązkowym 
Zjeździe Kołcho~niików-przodownilków 19 lu­
tego 1933 - Stalin przytoczył kapiltalną hi­
storię, świadczącą, jak uwailnie i troskliwie 
śledził On za sprawami małych ludzi, gdzieś 
z odległych rejonów ZSRR. · 

„Dwa lata temu otrzymałem list od pewne! 
chłopki - wdowy znad Wołqi. Skarżyła się, 
te nie chcą jej przyjąć de kołchozu i żądała 
ode mnie poparci-a. Zwróciłem się po wy)a· 
śnienie do kołchozu. Z kołchozu odpowiedzia· 
no mi, że nie moqą jej przyjąć, ponieważ ob­
raziła zebranie kołchozowe. Cóż tam się stało7 
Oto na zebraniu chlopów, na którym kołchoź­
nicy ·nawoływali qospodarzy indywidualnych 
do wstępowania do kolchozu, ta sama wdowa, 
jak się okazuJe, w o.dpowiedzi na to nawoły­
wanie podniosła spódnicę i powiedziała - ma­
cie wasz kołchoz. Nie uleqa wątpliwości, że po­
stąpiła niewłaściwie i obraziła zebranie. Ale 
czy można odmawiać JeJ przyjęcia do kołcho­
zu, Jeżeli po roku szczerze wyraziła skruchę 
I uznała swój błąd? Sądzę, :i:e nie można jej 
odmawiać. Tak też napisałem do kołchozu. 

Wdowę -przyjęto. I cóż? Okazało się, że pra­
cuje teraz w kołchozie nie w ostatnich jeqo 
szereąach, .lecz w pier"l"szych". 

Znany' w hucie i Bytomiu 
wytapiacz Paweł Lep\sz przy­
gotowywał się do któregoś 
tam z rzędu spustu wytopu 
szybkościowego. W takie.i 
chwili hutnicy nie lubią jak 
irn się przeszkadza. 

Duszą współzaw.odnictwa w 
hucie jest dyr. Niewidok sta­
ry v,rytapiacz, pamiętający 

daleka przese:łość losów hut­
niczych. 

- Dl.l!sza nie człowiek, 
mówią o nim hutnicy. Zna 
robotę jak mden inny. Tyl­
ko ma ci jedna w.;idę. Klnie 
jak, no jak kto? Na to nie 
ma porównania. Ktoś, kto 

N.a tle tej konk·retnej, praktycmej przy­
laźni dla człowieka, serdeCTJnej, komuni­
stycznej troski o CZJłowieka, o jego stały, peł­
ny i 82)Częśliwy rozwój - szcz;ególnie jame 
są uogólnienia precyzujące cał·okształt posta­
wy Józefa Stalina wobec ludzi pracy, cało­
'.k.s2Jtałt bolszewickiej, partyjnej postawy wo­
bec mas ludowych. 

„O losach narodów I państw decyduJą teraz 
"ie tylko wodzowie, ale przede wszystkim I 
ąłównie miliony mas ptacujących. Robotnicy 

(Dalszy ciąg na str. 6) 

- Bryśnie oi kroplo stali i 
będziesz mioł dz lurkę jok to-

Hutnictwo podstawa rozwoJu nas:reqo przemysłu, stale 
się rozbudowuje. 

Na zdjęciu: fraąment budowy wielkich pieców w hucie 
im. Bolesława Bieruta. 

I 

. I 
radia Ojciec 

PięćdZiesiąt lat temu odbywała się 
w Berlinie m~ędzynarodowa konfe­
rencja radiotechniczna, której głów­
nym celem było stworzenie mono­
polu radiotelegrafii dla przedsiębior­
stwa Marconiego. Jest faktem, że 
Marconi uzyskał kilka patentów doty­
czących telegrafii bez drutu i utworzył w Anglii 
wielką fa·rnę, mającą eksploatować jego rzekomo 
wynalazek. 

Na wspomnianej konferencji rozegrały siE: dra­
matyczne starcia mi-ędzy zwolennikami Marconiego 
i A. S. Popowa, rosyjskiego fizyl~a, który brał oso­
b!.ście udział w obradach, wykazując, że on pierw­
szy, już na rok przed Marconim, bo w r. 1895 pu­
blikował w Rosji zasady telegrafii bezdrutowej. 

Konferencja skończyła się dla Marconiego i je­
go kompanii fiaskiem, gdyż dowody ze strony Po­
powa były przekonywając;e. 

Jest rzeczą interesującą choć w paru słowach 
nakreślić historię tego wielkiego odkrycia. 

Oto już w roku 1860 wielki fizyk angielski 
Maxwell opublikował ogromne dz.ieło, w którym 
przepowiedział odkrycie fal elektromagnetycznych. 
Teoria Maxwella, ujęta w czysto matematyczne 
ks:rtałty, trudna do zrozumienia na owe czasy, po­
zo:;tał'a papierową teorią przez 27 lat, zanim wiel­
ki fizyk nie:iniecki Henryk Hertz potrafił przy po­
mocy prymitywnego (dla nas - dziś!) doświad­

czenia wykazać istnienie fal elektromagnetycz­
nych. Było to jedno z nieczęstych i niezwykłych 

zdarzeń, świadczący~h o potędze ludzkiego rozumu: 
fale, przewidziane przez Maxwella rachunkiem na 
papierze - za 27 lat, w doświ;;idczeniu Hertza, słu­
chały, jak grzeczne dziecko - mamy, praw i reguł, 
odkrytych geniuszem Maxwella. · 

Niebawem Branly wynajduje (1890) przyrząd 

zwany „kohererem". Jest to rurka szklana, wy­
pełniona luźnymi opiłkami metalowymi. Włączona 
w obwód prądu rurka nie przepuszcza go, bo mię­
dzy drobniutkimi ziarenkami metalu panuje ogrom­
ny opór elektryczny . .Ale gdy na rurkę padnie fala 
elektromagnetyczna, koherer zaczyna przewodzić 
prąd (włączony w obwód dzwonek - . dzwonli) tak 
długo, aż uderzeniem w rurkę nłe „zburzy" się me-
.cł.anicznie dokonanego połączenia, ' 

I zn6w m1Ja pięć lat bezpłodnych 
doświadczeń laboratoryjnych, aż r0-
syjski fizyk A. S. Popow dochodzi do 
poznania, że przecież w opisanym 
doświadczeniu tkWi już niemal go­
towy model komunikacji bezdruto­
wej. 

I oto po paru latach gorączkowej pracy i poko­
n::iniu różnych trudności technicznych, dnia 7 maja 
1<395 Popow mógł przed gronem uczonycli rosyj­
skich zademonstrować swój wynalazek pierwszego 
telegrafu bez drutu. 

Do~wradczenie odbyło siE: w sall rosyjskiego 
Towarzystwa Fizyko - Chemicznego w Petersburgu. 
W jednym końcu sali znajdował się nadajnik, w 
drugim - Popow przy „odbiornjku". Gdy asystent 
Rybkin włączył nadajnik, krócej lub dłużej, odbior­
nik z kohererem odpowiadał dłuższym lub krót­
szym dzwonieniem, wykazując tym samym możli­
wość przekazywania bez drutu sygnałów alfabe­
tem telegraficznym Morsego. 

Następne doświadczenie odbyło się już w ten 
sposób, że nadajnik miał klucz Morsego, a odbior­
mk - regularny aparat telegraficzny z rozwijają­
cym się paskiem papieru. Odległość między odbior­
n:kiem a nadajnikiem wynosiła już 250 metrów. 
Pierwsza na świecie depesza radiotelegraficzna 
brzmiała: „Henryk Hertz". W ten sposób Popow 
uczcił pamięć wJ.elkiego odkrywcy fal elektromag­
netycznych. 

Niebawem z okazji katastrofy pancernika 
,,Apraksin". Popow dostał zlecenie urządzenia po­
łączenia bezdrutowego między wiszącym na ska­
łach podwodnych ; .. :mcernikiem a stałym lądem, Ta 
pierwsza próba telegrafii bezdrutowej na dystans 
40 kilometrów wypadła tak pomyślnie, że rząd car­
ski, dotąd nieufnie odnoszący się do wynalazku P0-
pC'wa, polecił mu zamontować aparaty radiotele­
graficzne na wszystkich okrętach wojennych rosyj­
skiej floty. 

Popow, zmarły w roku 1906 nie doczekał się 
wspaniałego rozkwitu swego wynalazku, mającego 
tak ogromne znaczenie dla kultury i jej umasowie­
nia, zwłaszcza w krajach demokracji ludowych, 
.2.cizie dzień 7 maja obchodzi siE: jako dzień radia. 

4. ,Bia.lobors~~ 

nie zna nawyku Niewid-0ka, 
mógłby się w pierwszej chwi­
li obrazić. Ale t-0 tylko pier­
wsze wrażenie. Bo zaraz, po 
kilku słowa<;h wstepnych wy 
łazi na wierzch piękna dusza 
starego hutnika, który wi­
dział niejedną krzywdę li. 
przeżył nie jeden „psi los", 

* ... * 
„Tradycj-e naszych hutników 

sięgają daleko w przeszłość 
i mają swoją bogatą historię 

walk klasowych.. Znane są 
bunty robotników zatrudnio­
nych w butach Ozimka, Kuź­
ni Raciborskiej, w hutach zie 
mi gliwickiej i bytomskiej 
z XVIII w. Wtedy władze 
pruskie siłą wojska uśmie­
rzały te bunty, a ka;rały tym 
srożej. by przestrizec mmych. 

Strajki, demonstracje, bun­
ty. stanowiły długi ciąg hi­
st.oni kiażidego niemal poko­
lenia hutników, przy czym 
walki przeprowadzano nieraz 
wspólnie z górnikami·. Do hi­
storii przeszły potę:bne . wystą­
D_ienia przed pierwszą wojną 

śwliatową hutników Dąbn>­
wy, · Częstochowy, Zawier­
cia i Sosnowca, w których 
udział brały załogi z zakła­

dów innych branż. 
Porywały one do walki pro 

letariat Za~łębfa. W roku 
1918 hutnicy „Kościuszki" 
(wtedy huta nazywała siE: 
„Królewska") wylegli na ulL 
cę miasta Chorzowa i wraz 
z cała k1a<>·cl robotniczą in­
nych. fa.bryk doma.gali się u­
tworzenia rad robotniczych. 
Demonstrujący pocł!ód ;pr-ay_ 
witał grad kul z karabinów 
maszynowych". 

Kiedy ziemia śląiska została 
sztuczrue pod.7Jielona, hutnicy 
zakładów „Batorego" (wtedy 
rwzywały się „Bism.arlc") tak 
pokrzyżowali plany spekulan­
ta Flicka, że uniemożliwili mu 
wywiezienie za granicę urzą_ 
dzenia huty. 

W z.a.głębiu pttemysłowym 

Sląska nie ma prawie ;.ni jed­
nego zakładu, ktorcgo t1~sto­
ria nie byłJ'lby pi,;;..; wspa­
r.Jałvmi 7ry·••"mi "1.v<1:k kh1n>­
wvch. Histoi"i.a oblana czesto 

. krwią hutm!;:ow nieulękrycJi w 
boju o woln.-J~ć i lepsze jutro. 

* * "' Dziś hutnicy walczą o plan, 
o jakość wytopów i ich ilość. 
Przyspies.zone i szybkościowe 
wytopy stalowników piszą no­
wą historię hut Sląska. Histo­
rię walki o stal dla nowobu­
dującego siE: kraju, w którym 
Plan 6-letni zjednoczył cały 
n.aród w wielkiej tv;órczej pra 
cy. 
Dzień Hutnika, w bieżącym 

roku przywitali jeszcze bar -
d7..iej wzmożoną pracą. To dla 
ich najmłodszego beniaminka, 
dla Nowej Huty, która potrze­
buje stalowych sił do dalsze­
go i szybkiego wzrostu. Dlate­
go przodujący wytap'acz huty 
„Pokój" Hl!rtnan Górecki 
współzawodniczący z Lepl.szem 
dał już 5 wytopów pr:zyspie-
szonych. ' 

- No pieronie, mom nal­
lepszy czos - chwalił się tego 
drJ.a Górecki. Osiągnął bowiem 
najkrótszy na stalowni czas 
wytopu - 4 godz. 45 m;:rmt. 
Lepisz tylko mru!!nął okiem i 
powiedział radośnie, 

- Zob.oczym jutro pieronie. 
Huta ,.Pokój". huta „Kościu­

szko", „Ferrum" wszvsbkie hu­
ty Sląska i jedynaczka Pomo­
rza Zachodniego huta „Szcze­
c:n" zasłużyły na gocące sło.. 
wa uznania przed Dniem Hut­
nika. Uznania dla pracy trud­
nej i ciężkiej - ale pięknej, 
bo tak bardzo wartościowej dla 
Ludowej Ojczyzny, o któirą 
kiedyś walczyli hutnicy. 

- I.eon Jankowski 



• 
Zyjąca ryba 
z pradawnych 
epok 

Śmigłowiec - . samolot przyszłości 
Gdy miałem 5 lat wujek wietrza, do czego służy śmi­

zaprowadził mnie raz na lot- gło wytwarzające siłę ciągu. 
nisko. Wszys•tko co tam zoba- W śmigłowcu (helikopterze) 

Zastanów się I postaraj slQ od­
qadnąć, kto wypowiedział nastQ­
pulące słowa: 

Przyrodnicy całeąo •wiata zo czyłem podobało n'li się bar- śmi·gło - rotor obraca się w 
stali niedawno zelekliryzowanl dzo. Jeden tylko s~zegół bu- płaszczyźnie poziomej dokoła 
niezwykłym .xtkryeiem. w qru- d?.il we mnie zas.trzeżenia. osi pionowej. aozmiafy tego 
dniu 1952 r. wyłowiono w Ka· Gdy miainowicie prosiłem rotora są o wiele większe niż 
nale Moa:aml>lcklm rybt dość niezwykłeąo kształtu. Po zbada· wujka aby przyleciał na sa- śmigła w normalnym samo-

jem. W ten sposób zbudował I wahliwie na wa.ie i pfaszcr:yz­
swój śmigłowiec konstruktor na jego obrotu może odchylać 
radziedd Komow. Odmianą się od położenia pcxz.iomego. W 
tego rozwiązania jes-t urzą- ten sposób możemy otrzymać 
dzenie dwu przeciwbieżnych siłę ci~gu skietowainą ukoś-

nie. Siła taka poza równowa­
żeniem cię:!:aru śmig'łowca na­
daje mu ruch w kierunku po­
z!omym. Charakterystycznym 
jest zjawisko, że śmigłowiec 
lecąc poziomo mote mieć wię 
ksze wmosze·nie i więkezy 
pułap, tm. może się wznieść 
wyżej, nit lecąc pionowo do 
gćn:y, 

1. „I Ja też jflstem malarzem". 
2. „Po nas niechaj będzie na· 

wet potop". 
3. „Zreszt<i uwa:tam, te Kańa­

qina musi być zburzona". 
4. „Smiałości, jeszcze raz ~mia 

!ości, Jeszcze śmiałości" '1 Fran· 
cjQ ocallmy). 

niu przez uczonych okązała się mólocie do miasteczka, W któ- locie. Stanowi ono ra-ćzej wi­
ona przedstaN1cielem ryb trzo· rym mies2lkałem i wylądował rują-ce skrzydło i dlatego śmi­
nopletnych, które znano dotych- na podwórku, na którym ba- głowiec nazywają również wi 
czas tylko ze szczątków kopal· wiłem się co dzień z kolega- ropłatem. Ruch wirowy łopat 
nych I uwaiano za wymarłe mi, wujek odmówił, wyjaśnia śm~giowca (tak nazywają si~ 
przynajmniej od kilkudzlesltclu jąc, że do lądowania samolo- jego wirujące skrzydła) powo 
milionów lat. Wprawdzie pierw- tu ni~będne jest dui!:e pole, duje ()płyW powiett"Z.a na pa­
szy okaz podobnej ryby wyło- zwane lotniskiem. Zlnl!'liejszy wierzchnlach tych łopat, któ­
wiono w tych samych ol<ollcach ł-0 to wówczas li:l.Ój entuz3·azm ry urvtwarza hadti-śnienie na 
w 1938 r., zła konserwacja jed- ··~ 

MąP' Int. A. KtDRZYl'łSKI 

Podalł•my w$tępny opis :łml· 

ąłowca. W nłlltł!pnych numerach 
„Panol'amy" zMaJdzle czytelnik 
opli konstrukcji I zastosowań 
•mtąłowca or•z niektórych cha­
rakterystycznych I ciekawych 
własności Jeqo lotu. 

5. „Zmla:l:d:t. 
co nikczemne". 

6. „Quousque 
tandem" Cdokąd 
te teqo bęidzle?) 

7. „Niech szem 
rz" I niech pła. 
cą''• 

8. „Poddać slQ 
albo zło:l:yć u· 
rząd, ulec albo 
ui.t<ipić''. nak nie pozwoliła na wycląqnlt· dla maszyn latających. PoWierzchni d<ólhej, a pó.dd-

cie odpowiednich wnloskóW. śnienie na powierzchni gór- 9. „Skarbcem 
który wszystko 
ml••cł, Jest pa nl•t". , Przez ·wiele lci:t t>roble~ J nej. w ten sposób powstaje 

Zewnętrzna odrębno~ć ryb pionowego startu 1 lądowania siła ciągu skie.rowana prosto 
trzonopłetnych od Innych przed niepokoił wynalazców Jui; w dl· d ' ł · · b t· 

• •• rotor •ft'lfąłowca osadzony 
J••t wahliwie.„ 

(pAtrz tekSt) 1 O. „Własność jest kradzl•łll"· 
Porównajcie własny wynik z 

rozwl:\zaniem za.,,leszczonym w 
dzisiejszej „Panoramie". 

stawiclelł rybleqo rodu ujawnia . : . . pa e O P a~zczyzny o· ro u 
się na pierwszy rzut oka w tym, pie~z.ych latach biez~ćego łopaty. Wielkość tej siły cią­
te ich płetwy osddzone s' na s~lecia ucrony rosyjski Ju- gu może zrównoważyć, a na- rotor6w obracają<lych się do. 
krótkich, ale wyra:tnych trzo-1 new śkonstrtlował heliko~- wet przewyższyć cl~Z.at całego koła os.i ró'W'nc>ległych. Roz­
nach (st,d nazwa) w ewotucyJ- ter, który m.ógl wznieść su': śni.igłowca. Zależnie od tego wiązanie te.kie zasto$0wał 1,h~ 
nym rozwoju •wiata zwierzęce· piónó\V.o z. zietni, a na~tępnie śmigłowie<: zawi:Sia w powie- ny konstiruktól' radziecki -
ąo ryby te u proqu epoki wQ· przet pewien cza.s zawisnljc trru wżględn)e potu~a się w Bratuchln, budując wielki 
ąlowej Cok. 280 milionów lat te- nieruchomo w powietrzu. Ba- g6~ lub w dół. śmigłowiec „Otnega". 

PANORAMA FILMOWA 
mu) wypełzły na ląd, przekształ dania takie pl'O'Wadzono rów- · 
caJąc się vt prymitywne płazy, nież w inn eh kra"ach. Do- · Ruch obrotowy łopat ś~- Innym rozwiązaniem kon-
te zd z kolei w ąady. Tym H· Y J głowća powoduje opór powie- strukcyjl'lytn jest urnieszcze-
mym s' C"ne praprzodkami trza, który usiłuje obrócić nie na· końcu ogona małego 
wszystkich kroqowców l11dowych, ćały śmig!Owi-ec w kierunku śmigła (rotora), które obraca 
a ~lt;c tak:l:e saaków I ~ t~j :p pneciwnym niż .kieru·nek wi- się około osi poziomej 1 wy-
llc~bie człowl~ka • .. Stąd wielkie roWania ropat. Aby Mówno- twa•rza w ten sposób pozio-
zainteresowan•" św•ata naukowe wazy· ć to obromwe działanie mą sił"' cią'"'" usiłuj„<:" obró-
ąo tą rzadką ryb<\, która ótrzy- · · " „~ "I „ 
mała nazwę Malanil. oporu . powietrza: stosUJe się cić śmigłowiec w kierunku 

Nasuwa się tu pewne skojarz•· 
nie. Przed wol'1ą zamieszczono 
w jednym 2 numerów „Łowca 

Polskleqo" notatkę o rzekom.ym 
Istnieniu na błotl'llstych brze­
ąach jeziora Tanqanylka potwo 
ra, któreqo wizerunki rysowane 
przez kraJow~ów przypominają 

do ir;tudzenia „11kon1truowan• na 
podstaw.a kopalnych zMalezlsk 
sylwetke Brontusaura, olbrzymie 
ąo (do 24 m clłuqości) ~ada 1sa­
kokształtneąo sprzed stu kltku­
dziesięciu millo11ó'N łat. 

W związku z wyłowifłnlern Ma­
lanll właśnie u południowo­

wschodnich wybrze:l:y Afryki, ta 
senucyjna hlpo•e2• nabiera, 
przynaJmnieJ z pozoru, błysków 
prawdopodobieństwa. Dokładne 

zbadanie nlepn:ystvpnych okolic 
jeziora Tanqanyika moqłoby wy­
śwletlłć tv pasJonuJitcll zaqadkt. 

(t. „,, 

ROl:W.ĄZANIE DO POMYSL -
ZGADNIESZ 

1. Wedłuq podania słowa Cor­
teąąla na widok obt azów Rafae· 
la. 2. Słowa przypisywane Li.Id· 
wlkowi XV. 3. Stały zwrot w 
mowach Katona: synonim upor· 
czyweąo twierdzenia. 4. Słynne 
słowa Dantona (1792). 5. Słowa 
Woltera. 6. Pierwsze stowa mo· 
wy Cycerona przeciw Katylłnle. 
7. Słowa przypisywane królowi 
Fryderykowi li, qdy marszałek 
szlachty napomknął mu, te 
wszyscy szemrzą r.a nowe pOdat­
kl. 8. Wezwani• Gambetty do 
Mac Mahon•, prezydenta Rzeczy­
pospol it•J fran::1.1skiej 1873-
18711. 9. Cyceron. 1 O. Sentencja 
socjalisty francuskleqo Proudho­
na ew. XIX). 

o- kler. obrotu l'Oto,.. 

T - opór powietrza na kł6P"Y 
l'lapotyka rotor' w ruchu obr"Oto-
wym 
p - 11ła clitąu rotena 
K - •Ił• ct4qu jmląła 
weqo. 

• ..• „ ..• 

oqono-

rótne ro.związania konstruk- prżeciwnym, hlż opór J>dWili!• 
cyjne. · trza powstały od ruchu głów­

Jednym z tych rozwiązań nego rotora. Konsitr1.1.kcję ta~ 
są dwa przeciwbieżne rotory, ką spotykamy w śmigłowcu 
oSitdżóne na wspólnej osi. Po- radz.ieckim zbudowa.nylil pt'Zez 
niewat ropaty jednego rotora dr Milla oraz w polskl.rti śmi~ 
obracają się w kierunku prze glowcu zbudowah:Ytń ~i 
ciwnym do łopat rotora . dru- in:!:. ZurakowS<kiego. 
giego, więc obrotowe dzfała- Smigłowiec może poruszać 
nia op~ów powietrza na obu się tylko pi.o.nowo w górę. &­
rotorach moszą slę na wza- tor śmigłowca osadzony jest 

Wyświetlamy obecnie nowy 
film polski · "" „:tołnlerz zwy• 

Sport sporłow. i nierówny ~~!:~:an~f::;ii!~11~~Yj~: 
Mimo zdobycia na festiwalu fll• 

· · mowym "" Wenecji C1951) ąrand• 

Co ma.wspólnego wełna ,,Sofilu z kolarstwem ~~~,tr~,f~iap~;;~.:„hp"J~~„z~== 
nie nieznana Europie. 

1 ost t 1. maja ~oz~ł się VI· ' Mięcłzynarodo"Wy 
plero jednak W et.a1llfl · a -: .. Kolarski Wyścig Pokoju. Na starcie w Bra­
n·iej wojny pionowy start 1 tysławie stanęli kolarze z państw . demokrą­
z.awiśnlęcie w po'Wietrzu :r:rea- cji ludowej or-u z krajó\li · kapital!sty(,)Z11ych 
~wane Z'Olrtało na lik.al~ ~ech Europy zachodniej, których na trasie o dłu".' 
mc~ni\. s:unolot posładaJący goŚCi przeszło dwa tysiące kllom<"trów Wital! 
talne n:otliwości .nazwany W będą miliony ludzi pracy, młodzieży i dzieci 
stał heli~opterem lub po po~- Czechosłowacji.; N.femieckiej Republiki Demo­
Sk? śm1głow;cem. CZym się kratycżnej i Polsk.t. Wyścig ten, będący po„ 
rózni lot śmigłowca cd lotu tężną manifestacją na rzecz idei pokoju i 
2lwykłego samolotu? braterstwa pomiędzy narodami, jest jedną •z 

w samolocie zwyczajnym największych tego rodzaju imprez w skal•i 
sknydła zW'iązane są nieru- międzyi:iarodowej i t>~zebiega w ~tmosferze 
chotno z PoZ<>Stałym·l ci;ęścia- pra.wdZLwie szlachetneJ ryWallzaCJ.i spcrto-

. · · . " ' ,. Po klęisc:e woJer.mej w 1945 ro-
posżct.egó1nych etapów, gaz.ety paryskie za- ku w Japonii przyJ-1 się •mery• 
pełniły się artykulaini nie tylko . o najleptszym ka,ńskl styl 2y..:1a. Młodi:le:I: „zyb­
kolatzu 816 i„. o ,1najlepszej," wełnie Europy. ko ptzyswolh sobie muzyk' J~z· 

Dla celów teklam" wyści"' wyko-stul·" i .z~wą, ,I nowe ~ańce, w wielkich 
~ • ·-.r. „ . miastach zapanowały w1zech-

inne firmy. s~ to fabryki gumy do ~ucia 1 władnle wzory mody paryskiej. 
„rtajl~pszego" atramentu „Waterman", „uni- Wszelkie w"fywy obce przenika. 
wersalnego" pros21ku prze<:iw pasożytom „Ti- ły Jednak nie poprzez . kultur.• 
mor" i cudownej" wody mineralnej Perier" europeJs~łl· lecz. pr;i:ez filmy hol· 

" . . , " ! lywoodzk1e, ktore zalały wprost 
nawet wydavnrictwa brukoWeJ literatury 1 archipelaq japoński, aby .pełnić 
:Pr:l!Elbojów jazżbwych, wykorzystujĄ ten śro• pomocnicz" r·o19 w skolonlzowa· 
dek reklamy na kółkach. nlu kraju przez Amr.rykanów. 

Trzy c;rwarte 1m1:1ortu fllmowe­
ąo zarezerwowane Jest dla USA. 

. ROLA KUFLA OD ?IW.A 

. l tu s·ł "' WeJ. ml. samo o . 1 a no,,.na pow- Zupeinie inaczej wyglądają wyściiri S2'JOSO-

Przeo wojną I w czaaie wojny 
w produkclf j;i,ponskiej przewa• 

Nie CQC!\C stracić „posady" kolarz-e w tur- żały filmy wojenne, ąloryflkuJące 
n{ejaćh kapitalistycznych nie przebieraJ·"' w mit samuraja. Po Klęsce woJen· .., neJ filmy teqo cypu zostały zaka• 

sta:Je na skrzydłach dlatego, . g ni owan krajach zachodnie· Eu- · 
że samolot posiada dużą pręd we or a z e w d ~ " J . 

śl:'odkach, by utrzymać SiE: na siodle i „god- zane, Jednak:l:e z bieąiem czasu 
nie" reprezentować swojĄ firmę. Jak podały zakaz 1topnlowo ule~ał rozlutnia 
fninćUskie gazetjr po jednym z takich wyści- niu, a wypus:r" 'enl• z więzień kość wzg'lędem otaczającego r<;'f>Y .t~!d!• jak np. „Tour e France , „G.ixo 

go powietrza, którego opływ d Italia tp. gów ,,kolarza z. ukarano grzywn" 150 fran- licznych zbrodniarzy wojennych 

dokoła odpowiednio ukształ­
towa•nego skrzydła pOWQduje 
nadciśnieni-e na jeg:o dolinej 
powie!.7.Chni, a pod<:iśnlenie 
na powierzehni gól:nej - w 
N}"Iliku tego powstaje siła 
nośna skierowana do góry. 
Aby ten opływ wywołać sa­
molot musi poruszać się 
względem otaczającego go po­
wietrza. W ruchu tym samo­
lot pokonać musi opór po-

• • • "' stało alv has!•..,, reaktywowania 
ków za wykorzystanie jako ciągnika prze- tematyki wster:zneJ. 

Dośl! popularny jest pogląd o tym, jakoby jeżdżającego auta, kolarz M. został ukarany Stare teqer•dy 1 zwyczaje Ja-
barbarzyństwo występowało tylko w takich gr:i.ywną 100 franków za to że naumyślnie pońskle znowu powróciły na 

< t bij · k f1 -' ! · k ekran. Tendel'l~je konserwatywne 
konJmrencjach sportu w pa11stwach b1,1l'ztiii- na tasie roz ał u e ou piwa, by Jego o- 1 reakcyJne pojawlaJll •IQ odt<idl 
zyjnych, jak boks, wolna amerykanka, piłka l@dey przebijali s·obie opony, Kolan: L. :to- coraz czv~clei Muy pracuj.\ce 
nożna i hokej, zaś wyśc·igi kolarskie iitiano~ stał Ukarany za to, że pl."zy flhlszu schwycił nie chcą oczywi.ci• powrotu daw 
Mą w tym wypad)tu szczęśliwy wyjątek, w1- swego konkurenta który go dogia.n!ał za spo- nych mitów. . 
starczy jednak przyjrze6 się chociatby nie- denki" „. itp. ' • 1:0sJ~~~~m P~~~=n~!:ząl~~ 
którytń itnprezom kólarskim na Zachodzie, by Uczestnic~ąca we włoskich °Wyścigach dru- film „Być matk,, być kobie· 
przekonać się, że cechuje je ta sama bet- :!;yna fratlcuska kilkakrotnie ju.ż na znak pro- tą" - o robotnicy, która straciła 
względność co inne rodwje sportu, te już testu Wycofywała s1~ z Wyścigów ~dyż jak na wojnie męża i clętką pracą, " · k ' ł ' zdobywa środki na utrzymanie I 
dawno uttaciły one charakter współzawodn1c- podała l)t'asa ~tancus a „na trasie t .u~y wi- wychowanie ayna. Jost to historia 
twa lipottowego, a stały się areną bezkompro- dżów tarnsowały im drogę i rzucały J.tn pod w J•pónii naJbudzi•J typowa. 
mioowej walki pomiędzy konkurującytnl. Po- koła gwoździe i ro:tdrobnlone ·szkło". · Podobne film~ pr~dukuJe nie· 
tentatami pr~.....,"słu rowerowego. ' Jeśli jakiś obznajomiony" kolarz. wyrwie zaletna wytwórnia '<inuta, wspo-_,,.,, " d maqana przez hc&ne orąanlzacje 

si~ w wyścigu naprzód, to lea e~zy reprez~- postępowe. Produkcji Klnuty Jetst 
tujący poszćzególhe firmy nie 3adą za mm m. in. sławny film .,Ona Idzie sa· 
w ślad, ale wysyłajĄ kogoś ze swej „czeladzi''. ma przez świat". Waln• po"'.'oc w 
W wypadku l'i'dY ambitny kolarz nie ze- realizacji teq„ film" ol<azah ąór• 

PAA WDZIWI ORGANIZATORZY 
„TOUR DE FRANCE" 

Of!cjalniie przed wojną „Tour de France'" 
był organizowany przez gazetę „Aut(>". Kie­
dy j~nak po wyżwoleniu Francj•i z okupacji 
hitlerowskiej gazeta ta została skonfisk~ .• '"Il 

z.a kolaborację, państwo wydzierżawia tę 
imprezę redakcjom paryskich gazet „Equipe" 
i „PariSi.en libere''. Ale pod marką tych ga­
zet w zasadt.ie występują fabrykanci rowe­
rów. I jeśli w ofićjalnym komunikacie poda­
ne jest, ż~ w W)"Ścigu Występuje 12 sam<>dżiel­
nych drUżyn, stanowi to zwykłą fikcję, gdyż 
w zasadzie wszyscy uczestnicy wyśc~gu re­
{)rezentują .interesy 20-30 firm rowerowych 
i walczą jedynie o reklam1 swojej firmy. 

Ć' ' • li"'- k j nicy, przy cz)"TI scenariusz l'lapl· 
chce zwolni tempa, PrtY naJb =Z~j O az i salo 2 młodych qórnlków. Sukces 
zostaje pobity, lub zepthnlęty do rowu przy- teąo filmu ośmielił produkcJt 
drożnego. Sprawę ułatwia fakt, te trasy wy- nleir:atetną, · . 
ścigóW dla emocj.l 'Widzów Wychowywanych w NaJwl9kszym sukces•"" ubi„ 

• t 1 ""'' ł u qłeąo roku jest zrealizowany 
duchu „ametykanskiego s Y u "'.Ye a prze- przez Tadashl trnal film, któreąo 
prowadza się przeż karkołomne tereny. kie- realizatorami byh .. publłczno•e 
dy w jednym z takich W)'Ścigów zginął tra- robotnicza. Na apel fłlmowców 
gictną śttiiercią kolarz belgijski De-Poorter póltor~ łysi-ca robotników wzlt-

d in 
· d i d j . „_, _.__ Io udział w opr,cow>:1nlu scena• 

ro z a Jego, ~ owa w.o e uz.deci v•aY• riusza, co Je~t bez preceden1u 
mała od organizatora wyścigu kondolencje i: w historii J<fnematoąr•fłl. Sp„ 
pieniądze - .„na pogrzeb. cJatna komisJa wy„ó:t„•ta 19 
Jednooześnie cała butżuazyjna prasa spor- prac. które &'ały alt podstaw" 

·1 ... k·k ł scenarlusza tóWa zapełni a „,f: ar.,,. u ami o tym., ż.e sport Sukcesy fllmów posttpowych &łl 
rowetoWy jest jakoby bardt.iej bezpl«żny.„ widocznym znaki@.,, nastrojów 
niż tenis. społeczeństwa japoń•kleąo, nie 
· ukrywająceqo ""'oJeJ antyoatll do 

; · okupantów amerył<ańsklch I co-
• • li! taz iśmlelej dopomlnaJłlceąo sit 

od swojeqo rz,du polityki poko­
jowej I socjat1zacjl. 

BOMBY ATOMOWE Z LISTKIEM ADAMOWYM. Nie mo!na bar­
dzlef bezwstydnie obra:l:ać pamitc1 130 ty11l~cy zabitych I dzl6 
Jeszcze ciężko dotkniętych kah•Ctwam 100 tys1vcy mieszl<ań• 
ców Hiro-Szlmy niż czynią to amerykańs. 1·: „dzieła tlteratu• 
ry". Pami~cł ludzi którzy w okresie mill~>ł<'neqo załamania 
Japonii padlł ofiar, niczym l'lleumotywowaneqo amerykańakle­
ąo mordu atomoweąo. Teqo rodzaju publikaclaml usiłuje Wa· 
uy.nqton obniżyć qroz9 t•J broni, któl"ej śelsłe<io z;ika:tu do-

maqa się od dlutszeqo czasu w ONZ Związek Radziecki. 

Widocz.ne to jest zresztą nie tylko w za­
chowaniu fabrycznych marek i kolorów ro• 
wetów, ale i w tym, że kolarze mają na pier­
siach (względnie na brzegu spodenek) wY'11zy­
te nazwisko konstruktora, u którego pracują. 

Zresztą nie tylko firmy rowerowe wyko• 
rzystuHi wyścigi dla celów reklamy. Jednylń 
ze stałych klientów „Tour de France" jest 
słynny koncern wełniany „Sofil", który po­
siada monópol na dostarczanie „zółtej ko~ 
szulki leadera". W 1948 roku, kiedy kóncern 
WYaSY,&m.O..wal k.ilk,ą, . nagfód.. dla zwyci~ów 

Oczywiście, te produkcja nfe.. 
zale:l:na I tematyka posttpowa 
Jest jeszcze w mnleJszo•cl. ale pu 

sy pracuj~ce, imprezy kolarskie stają się ma- bliczno•ć jut wybrała. 
nifestlłcją braterstwa i przyjafui. Taką właś- ~rzy~to•ć filmu Japońskleąo 
nie itn·l)t'etą jest VI M~deynal"odowy Kolar-1 ~~';ysz~:;~u~:~~\T. Z.:!~!~"~u: 
ski Wyścig Pokoju. . walczy o swoi• prAWa.._ o dllllO-

. -.&.. I kt'~JI 1. Q po~ój. 

Wyścigi kolarskie w krajach kapitali~tycz­
nych i.He majj\\ nic wspóloego z prawdziwym 
sPortem. Tylko tam, gdzie u władzy Sfł ma-
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Horacy Sałrln 

CHWAST 
PClflG Nłkodema Chum.tt11 
łatwo pozntU% po łslsinte. 
~ nie po1i4ć. tam Ul'JIN.lttł: 
czastnn w JMUku,, czasem w kitrie, 
w jaktejl dziun• - !Jar.u, biuru. 
to Jakimi wom PKS, 
ttirZfłU :1ef10 oczka IZCZłlna 
tl1 okularGCh, albo bn. 

Chto<Ut - ftatum to .,.IUT'Oka.•, 
co to reakcji ma aw6:i koru-4, 
Chwa.sł - obro'l\ca ł adwokoł 
„ucilnionych„ ludzkłch lt'UJoTzetl 
Tam, gdzie SJIO'll, waśnie, zgrzV'tl, 
gdzie sqd poddelon11 jest, 
rzuca Chwast 1w6j ,,autorytet'"• 
1zepł J:naczqcv, stóuiko. IJłllt. 

ChtD11st, m6tołqcv per „dobrodziej„ 
gfusem dźwięcrnvm ł łaskawym, 
uhniechajqc się łagodzi· 
ł rozgrzesza ,,ziemsktfł" ~a'Wfl. 
Słowa „pasek". .,!pekul1ic;a• 
w jego 1'Stach brzmf4 Jak „mł6d", 
nadutucie bttmi Jak ,,racja''• 
demokracja w - jak „wnócf•. 

Ch1DaSt „pnemcne" swe J>Of1lqd11 
•tara się zas~zep~ bhźnim, 
wierzy w Wall-Street, w radio LondflB, 
to .twarde'", „miękkie" - 1łotoem: 

Tylko czaaem gląsik zniżiz, 
cedzqc fiodko to uszko dam: 
,,Dobrodziejko, dzil z Pa711ża 
lwieżuteńkq R0U1ośc! mam_•• 

Tencł podejrzany typek, 

w businen. 

co w§ród paniul laury zbierał 
ł żył z różnych „up• ł „lipek", 
dm, '.'łll szczęście, już wymier11. 
Bądimy czujni, pTzyjacielel 
Wted11 z naszych wsi f miast, 
Jako z pól szkodliwe ziele, 
r4l.i na zawsze zniknie Chwast/ 
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~,-O ZOBOWIJ\ZANIACH DŁUGOF ALOWYCll 

To nłe płomuk. eo odlrd• ł znó• •łt .111pała, 
Zt0 w neClł ntiazej ·J>TGCll - rÓ'UmG, mocna ja!11. 

. pod ndakci. Il. M'ałkowskłeąo 
I. KRZYt.OWKA 

~t'F.'-ir tF.""-r:i · r~u-:~r, ...,...,...r„..,__,r lf lł"~ 7~; 
NAGROBE.K NIEROBA 

~· Oto gluJ'feao tyciti koniec nłedorzecz1ty: 
J>o cł@łvm odpocz11nku - odpoczt1nelc wiacmy. 

2'. GICGIE.R 

Szciypta soli 
,__ ... Otieer USA przemawia do 

swych żałhiorzy w Korei:. a 
więc chłopcy, o godzinie 2 od„ 
jazd - od 3 do piątej pr:z:y-

Odpow i edź anRiełskiej ·gazecie ~~ ~~~~ 
. tykają się niedobitki w obo-Swego czasu redakCJa Waszałsprawy co ja myślę o takłch,J W nadziel, że dobre stosun- zie jenieckim. 

przyszłego ministra s.praw za- myślą, gdyź pod Trumanem się nadal kształtowały jak nag- t · • • 
granicznych USA. Po mo!m Anglicy zostali poważnie ze- pomyślniej, pozostaję & powa-

skierowała list otwarty do którzy właśnie w ten sposóblki anglo-amerykańskie będą 

wyborze spieszę z. odpQ'Wiedzią psuci. cz.ego dowodzą chuciaż- it.nieru . :Rozmawia dwóch przemy-
na zawarte w .nim aprawy, ~Y prz,.k!'ady far~er~ Cubba: lohn F. Ddllel 3łowców nowojorwcb. 

Piszecie ie wielu · Ang.tików 1 _mechawka londynskiego lot-: - DziA radio podało - mó-
nie znosi Amerykanów i że niska, <z węgierskiego) wi jeden - te nie jest. wy-
jest to winą tycli ostatnich. kluczone, ie w nietlf~gim ~-
Będę się starał zmienić tę gr>- ł sie zawarty zostanie rozeJm 
drią pożałowania sytuację. Do- D t nos'c' umys U w Korei. łoż~ starań, ażeb_y.przez. swo!e rrzy om - Tak jest - dodaje drugi 
WoJsko otoczyć opieką uczuc:ut . _ nie. powinno się słuchać ra-
angielskicb ~bylców, i . jeśl~ Mówiąc o przyt?mności u- słu, ":'skoczył na krzesło i za- dla, Człowiek niepotrzel;)nie 
tylko zauwazy się u jakiegos. mysłu Mark Twam PI?.3to- wołał. ,. szarpie sobie nerwy. 
Anglika antyamerykańskie na- cz:y1 ta.ki przykład: - Prosz11 państwa: ~,~e 
stawienie, zastosujemy jak istnieje żadne niebezp1ecz.en-
najsurowsze środki odwetowe,. W jednym z teatrów ame- stwo. Proszę- spokojnie udać 
Mam nadzieję, że środki te rykańsk.ich wybuchł ~i-e.dyś się na swoje miejsca. 

•• • • 
wpłyną na poprawę stosunków pr_z.y pełny~ kompleci': ~a Wypowiedziane z dużyll)o spo 
anglo-amerykańskich. . j \vtdo~?ł po~ar. OczyW1ście kojem słow. a wywarły od po-

Przed swoim powrotem do 
Stanów Zjednoczonych głów­
nodowodzący ·sił lotniczych 
USA w .Europie zachodniej 
gen. Eddy stwierdz.ił, że od­
działy amerykańskie w Euro­
pie w rązie potrzeby będą się 
bić tak samo jak w Korei. 

• . w dzikiej pamce wszyscy rz.u- wiednie wrażenie. Po chwili Nawtązując do przytoczo- cili. się do drzwi. · wahania ludzi.ie wrócili na nych przez Was konkretnych . · 
wypadków komunikuję Wam. Nagle jeden z obecnych, o swoJe miejsca. 
że angielski farmer Cobb, większej przytomn-ośc.i umy- Spłonęli wszyscy. 
który został uprowadzony ze 
swego gospodarstwa przez a­
merykańskich żołnierzy, pono­
si sam za to odpowiedzialność 
Osobiście każę się poinformo­
wać w najbliższym czasie o 
stanie faktycznym tego wy­
padku I zawiadomię Was dla­
czego farmer Cobb jest za to 
odpowiedzialny. 

Jeśli chodzi o wypadek an­
gielskiego mechanika z lon­
dyńskiego lotniska, któremu 
amerykańscy wartownicy gro­
zili użyciem broni komuniku­
ję, że strażnicy amerykańscy 
postąpili słusznie. Czegóż o­
statecznie szuka angielski me­
chanik na londyńskim lotni­
sku, Prawdopodobnie cho<W.ło 
tu o szpiegostwo. 

Przed wyborami we Włoszech 

·- Bierz Ile chcesz Beppo. Ameryka przysłał• teoqo towaru 
cały okr<;t, :l:eby pomóc naszej demokracji, 

Jeśli chodzi o poglądy an­
gielskie na wojnę w Korei, 
doświadczenie atomowe i fakt 
wyłączenia Anglików z decy­
dowania w sprawach strefy 
Pacyfiku, zawiadamiam Was, 
że poglądy te są mi znane. Nie rys. K. Grus 
:zdajecie sobie prawdopodobnie''·-------------------------

Będą bite, panie generale, 
będ!l bite. · 

• • • 
- Naturalnie, młody czło­

wieku - powiedział redaktor 
nacżelny jedl)'O!j z gazet w 
Niemczech zachodnich do no­
weg-0 dziennikarza - natural-

.1. nie może pan pisać co pan tyl­
ko chce. Może pan pisać o rzą­
dzie Adenauera, o Ameryka­
nach, o Kruppie, o koncer­
nach, o remilitaryzacji... ale o, 
a nie przeciw, zrc.,.umiano? 

• • • 
- Co pan mówił? We Fran­

cji nie ma wolności? Pan chce 
pewno pójść do więzienia. 

• • • 
Panie Adenauer, w 

imieniu narodu winien pan 
natychmiast ustąpić. 

- Cóż, będę więc rządził I 
nadal w imieniu Boga. 

• • • 
••• Należ.y zawsze. postępa.-

wać po ludzku :i zachowaniem 
rasad humanitaryzmu - tłu­
maczy oficer policji francu­
skiej swoim podwładnym. -
.Teśli następnym razem aresz­
tować będziec:ia w nocy dzia­
łaczy związkowych,. nal~ 
prz.ed tym zapukać: do drzwi. 

Na , . 
wyscigu 

PazfomQI 1. Phk kurowaty. 
g;-zebiący, s •ortzm~ gŁuszcz.ów . 
9. Napć! W')'Skokowy. m. Roślina 
warz:rwn 11. Przyfadek na Mo· 
ret (G-recJaJ,, pa pn.'łlądku Tarifa 
o:aJbardzleJ ria pl::!. wysunięty 
cypel E~ropy. 13. Rzeka, stepewa 
• ZSRR. 14. Ja.kie powtnny być 
żyletki? 15 W)kryYknllc.. t7. 
Ptsy!lnek. 18. Pwł.&ak. fyjątko 
mlkroskopttne. gala?'etowa~. ży­
fące w- wocbfe. 21. Stop ntektó· 
ryeh metali. ufy~any do sp1t.J.a· 
nta części m-eta'owycb. as. Rze­
mieślnik. '5. laim.e.k 26. Slmtbol 
<?hemlczuy pie wli,stka krypto· 
mr. 27, Gas. be~barwny, e~ 
<ikładowa g~n '11!Fletlnego. 29. U 
staroeytuych Fsnfcjan. Asyryj­
czyków I Blłbłloucoyków boltlnt 
lalężyca, niebios, wojny I miło· 
łe1. 

sklch. 24. Litera ronetycznl„ :<19i 
Za.lm•k .MlkazuJl\CY· 

2. t.AłiCUCH WVRAZOW 
Wypfsgcfe Jednym ci~ si„ 

dem wyrazów o następującym 
znaczeniu: 1 Karta do .gry. 2. 
Otwór w śclaPle„ 3. Kij do pod• 
p!eranfa się. 4. NaJdrobnlejsM 
kasza. 5. Wvroh 7 .o~ców.. ro­
ślin lub ba..wet..uv u?.ywany do 
opatrunków Il . .:ZwiM';Zę 9S1\ce. 
d:l'aptet~ a · rodu.lu kun. T. Po­
ra dl?!a. 
Odczytując ten ł.ai1euch liter 

Qdwrotnte, otrzymamv ,sładem In­
nych wyt;'łl.zów o zoa.czenlu: 1„ 
zaimek osobowy. 2 .. Napój wy· 
skokowy. 3. Rośllna .\irarzywna. 
4. Wlełki. naczyri.hhdo · kąplelł. 8. 
RDśłtna polna I ogrodowa. 6. Po­
!f.<'>J przezn·,-ll(ln:v do •przyjęć go-
'ŚCI. 7, Narż.ędzte rolnicze. 

PłonOWOt 1 Pńl'wysep l1a J')łn. (Narlestar W K~mińskl koreo 
wsch. Az.Jl. ·a. Obrdau.le ciała:. :3. spondent ,,Dziennika Łódzki• 
Pomoc okea a . ·w wy~ nie- go"). 
gzezęścła.. ·4 Doplyw W-ołgl IS. • • 
Ltkletr kminkowy B Pierwiastek • 
-:!hemle;Z-ny mel>ill Hłl!"Y. stosowa· Wśr6d osób. które nadeślij 
l1Y, do ~robu · Qlcl utyw'lnycb w prawidłowe 1 ~l'ązani.e przynlłJ 

-=tarów,ka,ch elei<tty:'-Znyr.,ft. 7. Lt· mnie.! !ednego w.dania rozryw. 
tera ron.ety-:znre 8. ·pf.l'ństwo w kowego r01:l0<;UJemy S w.artośclo­
Ameryca Płd 12 Rielta we Wło- wych naąród l<siątkowych. Roz• 

Rozum:ell" twoje µlnter• ł ~h pin. 16 l<>ac!leJ st-r.ach. 11}. wiązania naJ.et.v narlsyla~ w ter-
. I .t mimo to Zwt:erzę s.sące płetwonogie. SE> minie, tygodnlow rm pQd ~re-' s~wanre wyściq err>. • bid Miara powłl"t-zchnl. 22. Ga~tnek <:em: Redakc1;1 „chlennłka Łód:it• 

~sze1~~ mla,sca nie O małych Jaszczurek amerykań· .kleqo", ł.6d:f · t, Plotr!(owsłca 98 • 
„ . ..._ U , z dopiskiem na kop«n:ie „ftO&• 

r)'Wkl umyslt>We". 

wynik konkQrSU Ś wiąlecznego Rozwlązan~ „!da~ a dn. 19.4. 
Tak wyął<\IU-J'l złożone obrukl: J 5. Jet.ratel Jerzy, Kolumna. ul. br.: . . 

Na plerwU)'m rysunku Z,DaJ· 
duje alt I t ollOb. na dt"Uąlm -
13. 

Naqrody ksl~kowe wylosowalli 
•~ Leksh\skl lqnaey Józef. Skier· 
nlewtee, Jaąhslloń"ska Hl, m. 14; 
2. Pl'ltklewlcz Mirosława. Sieradz 
Krakowskie Przedmieście 2; 3. 
Ptwocfq Ryszard, Łódt,, Swler· 
czewskleqo 19-21; 4. Siwerskl 
Adat, Łódź. Wh:ckoW11kleqo 39; 

Warsz-awska s, w~J. t.ó<tt: 8. Ru- I, . Rebus: Mt;:iczysław Karło­

sinklewicz Marek, Łód:t. . Si-nki•· :!-cto:~~lzy „ 9 - ławka - I': 
wicza SS: 7. Woąrzyn Zotta, t.ód:t- 2. Błędne kołGt Dante! - elf!>' 
Stoki, ul. Turnie. I 1 m. 9t a. Hani- I sa - Sahara - ramota - taro 
szewska Barbara, t.ódt. Monlusz- c:za - zawll•ł •. 

Haąrody kslą:tko- wylosow~ 
kl ·I I; 9 Patnyk'l_t Krystyna. n: 1. Janlna C7"PSK'ł. ł.ódt . ul. 
Łódi, Zaklltna 80; 10. GaJak Wa· Skarżyńsklegn 1 L: 2 Wlady!'llaw 
ctaw, Łódi, Nowotki 79.. Janas. ł.ód.t N~.wl"<"'t 99; 3. Kon~ 

MleJscowych proalmy o z~ro. ~%~~ 7~~h~~k~: 4 ł.ii:ranN8;~~~ 
szeni• •lt do redakcji po odbiór nlec, Łlld:t żwirki 36; 5. Roleo 
naqród. ZamleJ$Cowym ksl'lżkl sław Czobodz!Mlid. Krośntewlcl\j 
wyślemy poczt.t, ,:..::M:.::a:.;:":;:O.;:W.;;;fe::..:c::..:ka.::;:..·..;;5.;... -------



Jak b~dżiemy jeździli od 17 maja 
Udogodnienia dla dojeżdżajqcych. do pracy i szkół 

Zmiany w ruchu pociqgów dalekobieżnych 

z powrotem Jelenia Góra od­
ja.zd 9.22, Łódź - Kaliska 
przyjazd 19.27, odjazd 19.39. 
Warszawa przyjazd 22.43. 

Ob. Henryk Ludwiński, ki: pisemny z biologii, ustne 
z chemii i na'll'ki o Konsty­
tucji; na wydział mleczaT­
ski: pisemny z fizyki, UBtne 
z chemii i nauki o Konsfy'­
tucji. Dokumenty wraz z 
podaniem musicie złożyć w 
Komisji Rekrutacyjnej przy 
DRN do WSR w Olsztynie 
prześle je komisja. 

Zwracamy uwagę wszystkimpodróźnym, którzy chcą w no­
cy z 16 na 17 maja udać się w podróż, że w tym dniu o go­
dzinie O.Ol wchodzi w życie nowy - letni rozkład jazdy PKP. 
Trzeba więc dokładnie zapoznać się z tablicami informacyj­
nymi ruchu pociągów, aby uniknąć nieporozumień i ewentu­
alnych spóźnień. 

Połączenia todzi 
ze stolicą 

Zaraz za nim biec będzie po­
ciąg pospieszny Warszawa -
Jelenia Góra. Warszawa odjazd 
21.55, Łódź _ Kaliska przy­
jazd 0.17, odjażd 0.29, Wro- Dużą frekwencją cieszy się 
cław przyjaZd 5.15, Jelenia ranny pociąg pospieszny z Ło­
Góra przyjazd 8.42. Oba te po dzi - Fabrycznej do Warsza­
ciągi mają doczepione sleepin- wy. W nowym rozkładzie ja-

Łódź. Wyższa Szkbł.a Rolni­
cza w Olsztynie posiada wy­
działy rolny, zootechniczny, 
rybacki, mleczarski. Egzami­
ny wstępne na wydziały: 
rolny, zootechniczny i rybac-

gi. zdy odjeżdżać o«t będzie weze-

z M
. d 1 • K d i z śniej, bo już o godz. 6.15, przy 

. 11: zy .es1a, . u owy a jazd do WarszawY 8.42. Po-

„Przyjaciel 
człowieka" 

(Dokończenie ze str. 3) 

Ob. „Stały Czytelnik". Letni rozkład jazdy zawiera tj. do chwi'li wejścia w życie 
dużo poważnych zmian. Ułożo- zimowego rozkładu jazdy, wa 
no go na podstawie doświad- gony bezpośrednie z Łodzi -
czeń okresów poprzednich. u- Fabrycznej kursować będą co 
względniając w ramach możli- dziennie tylko do Krakowa. 
wości życzenia instytucji, lu- Tam będzie dogodna przesiad 
dzi pracy i uczącej się mło- ka na pociąg do Zakopanego. 
dzieży, dojeżdżających do wię- Pociąg osobowy z Łodzi -
kszych miast do pracy i szkół. Kaliskiej do Krynicy przez 
Wiele zmian spowodował rów· Kraków odjeżdżać będzie w 
nież fakt położenia dużego na- letnim rozkładzie jazdy o 100 
cisku na zapewnienie punktu- minut wcześniej niż obecnie. 
alnego kursowania pociągów Prowadzi on sleeping III kla­
zwłaszcza w godzinach ran- sy. Łódź - Kaliska odjazd 
nych, gdy podmiejski ruch ro- 22.50, Kraków przyjazd 5.15. 
b~zy osiąga punkt. kulmiha- Do Krynicy dotrze 0 godz. 
cy3ny, . oraz w godzinach. '?0 - 13.11. Powrót: Kr~ica odjazd 
połudmo_wych, gd:Y'. młodziez i 15.00, Łódź - Kaliska przy­

gania Po.c1~g m1ędzy~arod~: wrót-Warszawa odjazd 19.30. 
~ przy3ezdza d? ~dz1 ° g Łódź - Fabryczna przyjazd 
dzm1e 5.12, odjezdza do War- 22 02 chłopi, którzy bez szumu i ha-
szawy 5.22, przyjazd do stoli- · · lasu budują fabryki i zakłady 

Łódź. Egzamin wstępny na 
Wydział Lekarski Akademii 
Medycznej ~ pisemny z bio­
logii i chemii, ustny z nauld 
o Konstytucji Sądzimy, ie 
zostaniecie przyjęci. 

cy 8.02. Pospieszny pociąg z Je Zostaje skasowany 'POCiąg przemysłowe, kopalnie i koleje, 
b Łód · F. b kołchozy I sowchozy, którzy 

leniej Góry do Warszawy od- oso owy z - a ryczna- stwarzają wszystkie dobra ma-
jeżdża z Jeleniej Góry o go· ·Warszawa odchodzący z Łodzi terialne, któr21y karmią i odzie­
dzinie 19.00, przybywa na Łódź o godz. 14.40 jak również nie wa)ą wszystkich - oto są praw­
-Kalisk" 3.08, odJ·azd 3.18, do będzie kursował pociąg oso- dziwi bohaterzy I twórcy noweqo 

--i b W -Ł~d' F życia". 
Warszawy przyjazd 5.44. owy arszawa 0 z - a- (Józef Staltn. .,Zagadnienia 

bryczna odchodzący Z War- leninizmu" ~tr. 427. Książka 
Popołudni-o;wy pociąg przy- szawy o godz. ·14.02. Z Łodzi- / 1 Wiedza. W-wa 1949, wyda-

spieszony Warszawa - Jelenia Fabrycznej do Warszawy w go nie IV). 
Góra odjeżdża ze stolicy o go- dzinach wieczornych odjedzie- W słowach i czynach Józe-

pr~cowmcy wracaJą do do- jazd 5.18. , 
dzinie 16.05, przyjazd do Ło- my pociągiem osobowym przy fa Stalina, w Jego sukcesach, 
dzi - Kaliskiej 18.54, odjazd spieszonym o godz. 17.33 a będących sukcesami Związku 
19.04, mija Wrocław o godz. przybędziemy do stolicy godz. Radzieckiego, KPZR i całej 
0.44, zaś przyjazd jego do Je- 21.24. Rano Warszawa będzie postępowej ludzkości - za­
leniej Góry wyznaczono nagi)- miała połączenie z Łodzią po- warta jest prosta i wymowna 
dzinę 4.19. Powrót: Jelenia ciągiem osobowym odchodzą- odpowiedź na pytanie milio­
Góra odjaZd . 21.44, Łódź-Ka- cym ze stolicy o godz. 6.05 a nów uczciwych, pracujących 
liska przyjazd 7.22. od.hzd 7.34 przychodzacym na Łódź - Fa- ludzi na świeci-e, ·zastanawia-

Ob. Henryk Z. Łódź. Egza­
min wstępny dla ubiegają­
cych się o przyjęcie na wy­
działy prawa: pisemny z his­
torii, ustne: z geografili. i na­
uki o Krnwtytucji. Prwdow­
nicy nauJti i pracy społecz­
nej, którzy otrzymają dy­
plom w roku S?Jkolnym 
1952-53 przyjmowani są w 
za.sadzie bez eg--..aminów 
wstępnych, jednakże warrun­
kiem przyjęcia przodownika. 
nauki n.a wydział prawa jest 
złożenie przez niego egza­
minu pisemnego z historii. 

mow. 

Na li i Ili zmianę 
Pociąg osobowy łączący Łódź 

z Lublinem odchodzić będzie 
o 3 godziny i 10 minut później, 

DOKP w Łodzi chcąc uła- W . . D I Śl k 
Warszawa przyjazd 10.37.. bryczną 9.57. jących się nad swoją miło-

twić dogodny dojazd do pracy cześn1e1 na o ny ąs 
robotnikom łódzkim również Na Dolny Sląsk do: Wro-
na drugą i trzecią zmianę, u- cławia, Kudowy. Jeleniej Gó­
ruchamia z dniem 17 maja ry, Karpacza i Zagania wyjeż-
1953 roku na odcinku z Łowi- dżać będziemy wcześnie3· niż obe 

Warszawa a zarazem i Łódź Ministerstwo Kolei ustaliło, ścią dla Stalina, dla komuniz-
będzie miała dzienne połącze- że pociągi podmiejskie robocze mu, dla Związku Radzieakie­
nie z Jelenią Górą pociągiem przywożące ludzi pracy do go. 

cza dodatkowy pociąg robo·- cnie. Wieczorny express mię-
czy na drugą zmianę. Łowi~ dzynarodOWY- do Międzylesia, 
Główny odjaZd 10.58, ·Łódź - Kudowy i Żagania odejdzie z 
~aliska przyjazd. l~.30. ~a od- Warszawy o godz. 21.1.0, do 
cmku. ze. Zduńs.kieJ Woli uru- ·Łodzi przyjaZd 23.35, odjazd 
c~amia się dodatkow~ dwa P<> 23.47 Wrocław przyjazd 4.24. 

osobowym przyspieszonym, do zajęć i młodzież do szkół oraz Przyjaciel człowieka - wy­
którego doczepionv jest wagon odwożące 'ich do miejsc zamie- zW'Ol.iJł w duszach lud'Zkich 
restauracyjny Warszawa od- szkania będą uprzywilejowa- olbrzymią, niezniszczalną ener 
jazd '7.45, Łódź - Kaliska ne przed pociągami innymi, gię: przyjaźń i wierność dla 
przyjazd 10.40, odjazd 10.50, które nie spełniają tak waż-/ sprawy komunizmu. 
Jelenia Góra przyjazd 20.53 i nych zadań. Zb. Skb. Ka.zimierz Dębnicki 

Ja - To, Sieradz. - Repert,.._ 
Mum notortalne nie zastąpi od· 
pisu dokumemu. Słusznie Panią 
poinformowano. że odtworzenie 
może l'l'lstapić tylo<o w drodze 

I 
postępowania sądowego w try­
bie niespornym. 

c1ągj w soboty na zmianę dru- ' 
gą: Zduńska Wola odjazd 9~5, :------------------------------------------------------------------------------------------------------------------·--------------------~ 
Łódź-Kaliska przyjazd 11.04 z ycie artystyczne w naszym Na VIII wvsławre łódzkich plastyków leko niestety, odbiegają od wymaga-
i na zmianę IH-cią: Zduńska mieście zaczyna się nareszcie _ nego tu poziomu. Wzamian, swego 
Wola odjaZd 15.22, Łódź-Ka- rozwijać. Uboga w tradycje rodzaju majstersztykiem ze względu 
Ilska przyjaZd 16.31. Wszyst- plastyczne Łódź wyrasta do s k I na trudną technikę grawerunku na 
kie inne pociągi podmiejskie rzędu jednego z źywych ośrodków u cesy .,.,. wa ce szkle jest „Engels" Tomaszewskie-
w kietunku: Koluszek, Piotr- kulturalnych kraju. Takie jest go. 
kowa, Kutna, Łowicza i Zduń· pierwsze wrażenie z otwartej w t k 
skiej Woli mają ewentua.lne dniu 2 maja wystawy, która jako I ... nową ~z n ·~ 
minimalne zmiany odjazdów podsumowanie rocznego dorobku ~ a.3' 
i przyjazdów w , porównaniu .z miejscowych plastyków daje .istot- · 
rozkładem obecnym. ny sprawdzian naszych osiągnięć w 

Kierunek - morze 
v; okresie letnim przewidu­

je się jak co roku duży wzrost 
frekwencjj na liniach prowa­
dzących nad morze. Postano­
wiono skrócić czas przejazdów 
z Łodzi do Gdyni i dlatego 
wieczorny pociąg ooobowy. 
prowadzący sleeping będzie 
kursował jako przyspieszony: 
Łódź - Kaliska odjazd 20.55, 
Gdynia przyjaz<I 6.01 i z po­
wrotem Gdynia odjaZd 20.00, 
Łódź - Kaliska przyjazd 4.57. 

Nie będzie bezpośredniego 
połączenia Gdyni przez Łódź 
z Rzeszowem. Pociąg ten roz­
bito na dwie części l w Łodzi 
trzeba będzie przesiadać. W ten 
sposób uniknie się dużvch opó­
źnień obecnie kursującego po­
ciągu Gdynia - Rzeszów. któ­
re były niemal chroniczne. Po 
ciag z Rzeszowa przez Końskie 
Słotwiny przybędzie do Łodzi 
- Kaliskle,f o godz. 5.54, od­
jazd do Gdyni z przesladl~ą 6.20 
l z powrotem prz'V.fazd 71 Gd3!'­
ni na Łódź - Kaliska 22.20 a 
do Rzeszowa odjazd 23.10. 

Do Szczecina można będzie 
z Łodzi - Kaliskiej jechać 
dniem dwiema trasami. O go­
dzinir 4.35 przez Ostrów Wiel­
kovolski i o godz. 9.00 przez 
Kutno. Powrót ze Szczecl;na 
przez Ostrów o godz. 0.06 zaś 
przez Kutno o godz. 20.15. 

Niespodz;anka 
d~a taterników 

tej dziedzinie. 

Pokaźna, imponująca niemal na 
łódzkie stosunki, ilość wystawio­
nych dzieł, przyjemna i bogata eks­
pozycja, spora liczba dyskutującej 
publiczności z zadowoleniem 
można stwierdzić, że galeria w Par­
ku Sienkiewicza staje się dla na­
szych wzras.tających potrzeb zbyt 
ciasna. 

Czas już pomyśleć o nowym loka­
lu, a raczej o rozbudowaniu istnie­
jącego, zważywszy na jego świetne, 
centralne położenie. Gorzej, że mi­
mo starań Wydziału Kultury, mimo 
wprawienia nowych matowych szyb 
łagodnie rozpraszających światło, 
oświetlenie sal pozostawia nadal 
wiele do życzenia. Na niektórych 
pracach„ zwłaszcza zawieszonych na 
bocznych, dzielących ściankach, od­
bija się to s·zczegóinie niekorzystnie. 

· POSTĘP W ROZWOJU 

Bardziej szczegółowe obejrzenie 
wystawy przytłumia nieco począt­
kową radość: parę prac jest zupeł­
nie słabych. niektóre można nawet 
uznać za artystyczne nieporozumie­
nie, nie ma natomiast ani jednego 
naprawdę rewelacyjnego dzieła, 
Trzeba przyznać jednak, że poziom 
przeciętny na ogół się podniósł: u 
·wielu artystów widać postęp w roz­
woju, wytrwałą , pracę nad zdoby­
waniem sprawności .technicznej, 
wyraźne dążenie do uzgodnienia 
formy z treścią. Co ważniej:=:ze. z 
treści dzieł wyczytać można ideolo­
giczne dojrzewanie· twórców. Rze­
miosło nie zawsze dopisuje, ale wy­
czuwa się pragnienie ideowego zgłę­
bienia przedstawianej rzeczywisto­
ści, przezwyciężanie własnych sta­
rych nawvków. łamanie się ducho­
we w walce o humanis-yczną praw­
dę nowej sztuki. Wydaje sie nawet, 
że po doświadczeniRch III Wystawy 

. Ogólno11olskiej artyści poszli o krok 
naprzód w poszukiwaniach . nowy<'h, 
realistycznych środków wyrazu. Na 
drodze tei iednak czeka ich jeszcze 
dużo wysiłku. · 

MONUMENTALNE PŁOTNA 

Tylko kilku malarzom ambicja 
talenf pozwoliły na wystąpienie 

z obrązami o zakroju monumental­
nym: Z trzech płócien Borowskiego 
najsilniej przemawia „Młoda mat­
ka" szlachetną linią rysunku, czy• 

stością wyrazu uprosz~onego ~ je­
dnocześnie prawdziwego. W „Koper­
niku" artysta, zachowując właści\Ą<-y 
sobie piękny koloryt, próbuje z czę­
ściowym powodzeniem przestawić 
się na realistyczne odtwarzanie rze­
czywistości. Wzamian w „Martwej 
natur.ze" obok dużej kultury widać 
tylko poszukiwania pewnych roz­
wiązań formalnych. 

TEMATYKA REWOLUCYJNA 

Głowacki jak zwykle obiera tema­
ty historyczne, pragnąc w sposób ty 
powy wyrazić patos rewolucyjnej 
walki proletariatu. Dla uogólnienia 
artysta unika dobitniejszej charakte 
rystyki indywidualnej; zachowując 
podobieństwo portretowe, ludzie je­
go są zanadto podobni w wyrazie. W 
konsekwencji zagubiona zostaje hie­
rarchia przedstawianych postaci, 
wzrok nie umie uchwycić najważ­
niejszego mofywu, tym bardziej, że 
malarz nie różnicuje środków pla­
stycznych, posługując się dość jedno 
stajną a jednocześnie agresywną pla 
mą. 

Mimo nadmiaru refleksji przeszka 

strukcji i harmonia układu 'Plam 
przesłaniają mu jakby prawdę obiek 
tywną. Stąd pewne niekonsekwen­
cje, występowanie motywów niedość 
uzasadnionych treścią, Tak np. głów 
nym, bo umieszczonym w centrum 
kompozycyjnym i najsilniej podkre­
ślonym motywem pierwszego obrazu 
są dwa konie. Jako plama dekora­
cyjna są one usprawiedliwione, jako 
motyw ideowy - niezrozumiale. Je­
żeli uznajemy zasadę prymatu treści 
nad formą, musimy tak dobierać 
środki plastyczne, żeby motyw naj­
ważniejszy treściowo także optycz­
nie wysuwał się na plan pierwszy. 
Zastosowanie nowej techniki malar 
skiej tak zw. termoplastyki wyjaśnia 
pewne, niespodziewane u tak zdolne 
go i rutynowanego malarza, niedo­
kładności wykonania drugiego ob1·a 
zu. Sama idea jest tu może wyrażo-
na konsekwentniej. . 

„Zesłanie Komunardów" Sikor­
skiego wywołuje sprzeczne wraźe­
nia, Obok ogromnej, może nawet 
przerafinowanej kultury artystycz­
nej spostrzega się drobne a przecież 
wyraźne błędy techniczne. Przejmu­
jący i dramatyczny temat podany 
jest umiejętnie i ze smakiem, a 
jednocześnie nie został należycie 
wyzyskany. Treść obrazu wzrusza i 
Zdrazem czuje się nieprawdę„. Na 
koncepcji zaciążył błąd ideologicz­
ny, wbrew woli autora - pesymizm 
nastroju demobilizuje. W walce z 
siłami reakcji Komuna poniosła ·po­
rażkę, ale przedstawianie bojowni­
ków o wolność proletariatu zała­
manych psychlc21nie jest nietypowe 
i niezgodne z historią. 

ODCHYLENIA ••• 

dzającego w wydobyciu zamierzo­
nych treści, dzieła Głowackiego bu­
dzą zainteresowanie silnym ładun­
kiem emocjonalnym, który zmusza 
do zastanowienia. W obrazie .. Spot­
kanie krakowskie" artysta odważnie 
pokazuje Lenina i Stalina w sytua­
cji nióy codziennej a właśnie - z 
uwagi na osoby wielkich wodzów pro 
letarlatu - niepospolitej. Czuje się 
jednak, że nie jest to zwykła poga­
wędka przy herbatce, omawiane są 
sprawy ważne, decydujące. Prawda 
historyczna obrazu została zachowa 
na, a postawa ideologiczna artysty 
jest słuszna i jasna. Druga praca _ Nie wszyscy artyści potrafili spro.. 

stać postawionemu sobie zadaniu. 
„Bunt robotników łódzkich" jest dy-
namiczna, ale słabsza ze względu Brzeziński w „Manifestacji" nie u-

. d · · · mie reżyserować tłumu. Symetryczne 
na pewne rue oc1ągmęcia warszta- t . . b t 'k · t h 
towe rozs awieme ro o m ow w ry mac 

· , odśrodkowych sprawia paradoksalne 

TRES~ I FORMA 

Łubnlewicz, który wyŚtąpił z dwo 
ma wariantami tego samego tematu 
-:-- „Praca na torfowisku" - ma swój 
własny styl wywodzący się z trady­
cji malarstwa ściennego. Dzieła jego 
można poznać na pierwszy rzut oka. 
Artysta umie wydobyć typowość zja 
wisk, umie je podać w sposób cieka 
wy i mobilizujący. Jak się jednak 
zdaje, najwaźniejszą dla niego spra 
wą jest dekoracyjne zakomponowa­
nie płaszczyzny płótna. Logika kon-

wrażenie, że bohaterem obrazu jest 
policjant na koniu. Aktualny temat 
-· „W państwowym sanatorium" -
Zarembska zbanalizowała do pozio­
mu cukierkowego oleodruku. Dru­
gim takim zgrzytem jest utrzymana 
w jaskrawym kolorycie, nawiązują­
ca do najgorszych tradycji reakcyj­
nego historyZmu „Drużyna Chrobre­
go" - Kokietka. 

Poważnym mankamentem wysta­
wy jest brak dobrych portretów 
dostojników państwowych. Dwie 
próby jakie nam pokazano, zbyt da-

WARTOSCIOWE 
I DEKLARATYWNE POZYCJE 

Duży postęp widać w „Szewcach" 
Kuśnierza oraz „Lekcji zoologii" 
Justa; miłą niespodziankę przynoszą 
„Nasi rodzice" Kononowicza - praca 
pełna uczucia i prawdziwa w wy­
razie. Wartościową pozycją, gdyby 
nie deklaratywność, mógłby stać 
się pełen umiaru obrazek Krawczy­
ka „O szczęśliwe dzieciństwo ... ". 
Treść powinna być jasna bez pomo­
cy symboli - tutaj gołąbka pokoju. 
Tę samą deklaratywność znajduje­
my w obrazie Kunki, bę<;l.ącym, co 
jest ti nas rzadkością, ambitną 
próbą charakterystyki człowieka po­
przez martwą naturę. Na domiar 
przy humanistycznej treści występu­
ją tu niestosowne formalistyczne 
„smaczki". 

PEJZAŻ'YSCI 

Z pejzażystów, niezawodny lecz 
s~abszy niż zwykle jest Mackiewicz. 
Z uznaniem natomiast należv od­
nieść się do nowych prób uję~ia w 
akwarelach Siemińskiego, zwłaszcza 
„żniwa" zasługują na wyróżnienie 
za świeżość, młodzieńczość spojrze­
nia W bezpretensjonalnie wykona­
nym „Rybaku" - Roman wykazuje 
umiejętność syntetyczn~go uchwy­
cenia rzeczyv.ristoścL 

RZEZ BA 

Z kilku wystawionych w tym roku 
rzeźb wybija się „Studentka" Mocz­
kowskiego. Zwarta bryła, godność w 
postawie i geście, wskazują na sku­
pienle, w sposób prawdziwy i typo­
v.;y przedstawiają współczesną ko­
bietę - świadomego współbudow­
niczego socjalizmu. Monumentalny 
„Robotnik w walce" Nowickiego 
jest niedookreślony, bez tytułu był­
by niezrozumiały. $ciągają ponadto 
uwagę: pełne wd.zięku popiersie 
dziewczynki - „Ditta" Mirosławy 
Miller oraz mała, ekspresyjna grup­
ka robotników Szadkowskiego. 

GRAFIKA 

Ilościowo słabo obsadzony jest 
dział grafiki. Na wzmiankę zasługu­
ją tu: Kononowicz, Osiński, Mackie­
wiczowa; Tyrowicz przyzwyczaił nas 
do prac lepszych. 

Mam wrażenie, że artystom łódz­
kim przydałaby się żvwa wymiana 
doświadczeń. Zadziwia brak prac 
kolektywr.iych, które wpłynęłyby 
niewątpliwe na dalsze podniesienie 
poziom\.•. 

Jlenryk Anders 

Zapewne ucieszy ta wiado­
mość taterników. Łódź otrzy­
muje bezpośrednie połaczenie 
z Zakopanem. Wagony II i III 
klasy odieżdżać będą codzien­
n;e do 7".alm'łla.nc!!'n w dn'itch 
od 21'1. VI. 53 do 12. IX. 53 r. 
z Łodzi - Fabrycznej o godz. 
20.30 i doczepiane. będą w Ko­
lUJSzkaćh do expressu warszaw­
skiego. Prz:vjaZd do ZakolJa­
ncgÓ godz. 8.23 . • Pociąg ten bieg 
nie przez Kraków, a nie jak 
dawniej przez Wadowice zaś 
z Warszawy prowadzi wagony 
svpialne. Powrót: Zakopane 
odj.azd 18.44, Łódź - Fabrycz­
n~ przyjazd 6.02. Natomiast w 
dnia.eh od 17. V. 53 do 19. VI. 
53 i od 13. IX 53 <lo 3. X. 53 
::::..:.-=-~~..:;..~:::....:::...:~==----------------.-------------~-------------·-------------------------------------_,,,. 6 DZJ~NII~ LÓDZKI nr. 111 _(2739.l , 
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COffld.Zte?KiEDVf I 
NIEOZIELA 

10 
g. 18.30, dozw. od 
lat 7 

STYLOWY - nieczynne 
z powodu remontu. 

Sztandary przechodnie otrzymali Plenarne. zebranie 
metałOWCy łódzcy Zarządu t6dzkiego TPPR 

MAJ 
oz1~ 

Izydora 

WOJEWODZKI DOM KUL 
TURY (Traugutta 18) 
10.5 g. 19 ,,Sprawa ro 
dzlnna" 

młodych t2-S2". PKF SWIT (Bałucki Rynek 1 
t8-53 g 18. 19 dozw „Trzy opowl••el" g 
od lat 7: 11.5 „Sport 16, 18, 20 dozw. od 
na Ukra;nle" PKF lat 7, por. g. 11 „15· W dniu 12 bm. o godz. 18 w 

świetlicy Ligi Kobiet przy ul. 

Andrzeja Struga 1 odbędzie 

się rozszerzone plenarne ze­

branie Zarządu Łódzkiego 

TPP-R. 

Jtl'TRO 
Franciszka 

MAt.Y 1Traugutta nr lJ 
g llł 15 „Domek trzech 
dz1ewczat0 

11.V nieczynny 
WA2NE TELEFONY MUZYCZNY 11'1otrkow 

Po~ot. Ratunkowe 2.54·44 sk& :.143J g 19.15 
Strat Pożarna 8 "Kta•„a uśmiechu", 
'Korn. Mte)ska MO 253.60 · 11.V nieczynny 
MleJsk:I OŚr. lnfor. 159-15 „PINOKIO- !Kopernika 

10.v (nledzlela)t 

Apteki: nr 1 (Pabianic 
ka 561. or 11 (Ptotrl<ow 
lika 127>. or l!I (Prze 
Jazd 69>. nr 43 fZtelo 
na 281. or 14 <Wscho­
dnia 54!. nr 36 (Lima· 
aowsktego 37). 

11.V (poniedziałek): 
Apteki: nr 2 (Plotrkow 

!I.ka 95). nr 7 (Wólczań­
ska 371. nr 44 (Piotrkow 
ska 225). nr 18 (Zgier­
ska 146). nr 22 (Nowot­
ki 12), nr 34 (Wojska 
Polskiego 56) nr 35 {Dąb 
rawskiego 24-b). 

AS nr '1 (Al. Kofcfu­
CZkl 48) - dyiuruje co­
dziennie. 

DY2UR POt.02NICZO. 
GINEKOLOGICZNY 

1 O.V dy:!.uruje całą do 
bę ~zpllal Im. dr. H. 
Wolt, ul. Łagiewnicka 34 

11.V dy:!.uruje całą do­
'b<;l szpital Im. M. Curie­
Sl<!odowsklej ul. Curie­
Skłodowskiej 15 

l!lowy aWięckowsklego 
15) g. f\} „Opowieść o 
Turcji"; 11.5 g. 19 ·­
„Henryk VI na ło­
wach" 

POWSZECHNY {Obr. Sra 
lingradtJ 21) g. 11.:30 

' bajka „Królowa śnie· 
qu", g 15.30 I 19 

„Ludzie z naszej uli­
cy": J 1..5 nieczynny 

M. ST. JARACZA (Jara­
. cza 27·29} g. 19 „We· 

sole kumoszki z Wind 
soru"; 11.5 nieczynny 

.Pn1cow u1cy 

161 g. 17 „Jedzre po­
cląą z węqlemu 
11. V nl„CZ)'nny 

"ARLEKIN" (Ptotrkow 
ska 152) g 17 •. Ala­
dyn 1001" dla doro­
słych fil(. lą.30 
11. V nieczynny 

WYSTAWA po'lwtęcona 
pamięci E' Dzlerżyń 
sklego (Łódź. Piotr­
kowska 232. telefon 

246-21! czynna codzleo 
ole (z wyjątkiem 

czwartków) ocj godz. 
10-18. 

MUZEA: 

ARCHEOLOGICZNE (Pl. 
Wolnoscl 14) otwarte 
codziennie z wyjąt­
kiem pontedztałków w 
gortz. 10-1!; w nie· 
dztele o g . 10-17. 

ETNOGRAFICZNE (Pl. 
Wolności 14> czynne 
codziennie oprócz po· 
otedztałków od godz. 
10-18. w otedzlele 
od g. 10-17. W piąt­
ki wstęp bezpłatny. 

SZTUKI (Więckowskiego 
36. tel 189-S:ll or.war· 
te codziennie prócz 
ponledzlalków w g. 
10-16. w czwartki 
15-20. 

PRZYRODNICZE (Park 
Stenklewtcznl czynne 
codziennie prócz po· 
ntedzfałków oo godz. 
10-17. 

BAt. TYK (Narutowicza 20! 
•• czarodziej Glinka" 
g. 14, 16. 18 15. 20.30 
dozw. od lat 12 por. 
g." 10 12, 11.5 g. 14. 
16. 18.15 20.30 

GDYNIA <Przejazd or 2' 
Program tllmow do 
kument I kult.-o~wtat 

„Wszechświat", „Swiat 

poszuk1wun1 
Inżyniera agronoma, st. księgowych o wyso­
kich kwahfikacjach zawodowych zatrudnią 
natychmiast Łódzkie Zakłady Włókien Sztu· 
cznych Łódź, uL A. Czerwonej 89. Zgłoszenia 
osobiste przyJmuje Dział Personalny. 1255-K 

Inżynierów 1 techników: budownictwa lądo­
\Vego, a.rchitektów, mechaników. energety­
ków I elektryków oraz inżyniera włókiennika 
Poszukuje Biuro Projektowania Z&kładów 
\Vłókiennlczych Łódź, ul. Sienkiewicza 47. 
Zgłoszenia przyjmuje Dział Personalny. 

1271-K 

Wykwalifikowane szwaczki-overlocz.ki (poń­
czosznictwo i szczepiarki (kettel-m_aszyny) za­
trudni Spółdzielnia Inwalidów im. Byłych 
Więźniów Radogoszcza w Łodzi ul. Sienkie­
'"lc:i:a '76-78. Pierwszeństwo mają inwalidzi. 
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr w godz. 
Od 8-14. 1263-K 

ltierownika planowania, kierowników sklepów 
lilllożywczych oraz ajentów kiosków I straga­
nów zatrudni Miejski Handel Detalicrny Ar­
~'.kuhmi SpożYwczvmi Łódź-Sródmieścle ul. 

1otrkowska 113 (IV piętro). 1247-K 

wm.iEWSKA FABRYKA 

MASZYN WŁÓKIENNICZYCH 
Łódź. ul. Armii Czerwonej 89 

Pl"'ZyPOmina. że stosownie d<> uchwały 

Ił.adv Pań~twa 1 Rady Ministrów z dnia 

14 12 1950 roku wszelkle zażalenia i od­
\Vołania załatwia dvrektnr lub · jego za· 
stępca w czwartki od godz. 15.30 do 1'7.30. 

J eślj w czwartek przypada dzień wolny 

OQ pracy, dniem przyjęć jest najbliższy 
dzień powszedni tygodn;a. 1259-K 

19-53, „Dusze czar- letni kapitan"; 11.5 
nych" g. 20 dozw. od „Honor 1 sława" g. 18, 
fat 7. Progr. dla naj- 20 dozw. od lat 14 
m!od~zych: ,.Bajka o 
rybaku i rybce", „Ku TATRY (Slenkfewfcza 40· 
kulka 1 szpak" dozw. „ Traqlczny poścro" -1 
od lat 7 g. 11, 12, 13, dYJ. „sruda~ek" g. te 
15, 16, 17; 11 .5 g. 16. 18 20 dozw ::id tlll 18 
17 11.S'g. 16. 18. 20 -

Mt.ODA GWARDIA !dla por. g. 12 „Torpedo· 
mfodzleży Zielona 21 wiec Nteuąlęty" dozw. 
„Nędznicy" I !!er. dod. od lat 14 
„w kraju socjalizmu WISŁA f P•-zejazd nr 2l 
1-52" g. 14, 16. 18. 20 „Kar•era" g. 14, 16, 
dozw. od lat 14, por. 18. 20 do~w. od lat 14 
g. 12; 11.5 g. 16, 18, por. g. 10. 12:' 11.5 g. 

M~~ ~ <Pabianicka · 1731 
16

" 
18

' 
20 

„Dwaj żołnierze" dod. WŁOKNIARZ (Próchnika 
„Na w•etkiej budo- 161 „2ołnlerz zwyclę· 
wie" g. 16, 18. 20 - stwa" I ser. g. 14.30. 
do:z;w. od •at 12: 11.5 16.30. 18.30. !!0.30 -
g. 18. 20. por. g. 11 dozw. od lat 7, por g. 
„Teatr zwierząt" 10.30. 12.30: 11.5 g. 
program skład. 14.30, 16.30, 18.30, 

PIONIER (Franclszkań- 20 3U 
ska 31) „Milcząca ba· WOLNOSC (Naplórkow 
rykada" g. 15. 17, 19, sklego 16) „2:ołnierz 
dozw. od lat 14, por. zwycięstwa" g. 12.30, 
g. 11; 11.5 g. 17, 19 14 30 16 30 18 30 

POLONIA (Piotrkowska . ' . ' . ' 
67) „2ołnierz zwyclę- 20.30 dozw. od lat 7, 
stwa" I ser. g. 14. 16, por. g. 10.30; 1 u; g. 
18. 20 dozw od lat 7 14.30, 16.30. 18.30, 
por. g. 10, 12: 11.5 g. 20·30 

14, 16, 18 20 ZACHĘ:TA IZlllercrka 26' 
PRZEDWIOSNIE (Zerom „Noc "tespodzianek" 

sklego 74) „Kwiat ml· dod. „Po progtu kość" 
!ości" dod. „X raid ta· •• Przeąłąd kulturahw 
trzańsl<i" g. 16, 18. 20 5-52" g. 16. 18, 20. 
dozw. od lat 14, por. dozw. od lat 18. por. 
g. I t: 11.5 g. 18, 20 g. ll; 11.5 g. 18, 20 
MAJA (da.vmeJ RobOt· 
nlk K!ltńsklego 176) KINO DWORCOWE · 
„Bajka c śpiącej kró- .,Towarzysze pancer-
lewnie" pro~ram ni". „O nowe jutro'\ 
kl d 15 17 19 „Przeqfad sportowy 

s a · g. . ' ' ' 5-52" PKF f8·53 ir. 16 
dozw. od 'at 7• ~0;" 17 18 19 20 21 22 -
g. ll; ll .S g. 17' d'1ZW Od lat 7 REKORD (Rzgowska 21 
„Skrzydlaty doroź· UWAGA! - Przedsprze-
karz" dod. „w kraju daż biletów '1ormal· 
socjalizmu 7-51" g. 16 nych do kłn: „BaltykH 
18, 20 dozw. od laf 7 ~Polonia", „Wisła". 
por. g. 11; 11.5 g. 18, „Włókniarz• I „Gdy· 
20 nia" prowadzi na dwa 

ROMA IRzgow„ka 84 dni naprzód „Orbis", 
„Fanfan Tulipan" ul. Piotrkowska 65, w 
dod „Kanał Wołqa - qodz. od tt-t8. 
Don" g. · 1.5.30. 18, 20. 
dozw. od IĄt 18: J.1.5 
g. 18. 20 • 

SOJUSZ fJ\lowe Zlotno 
,,Nie ma pokoju po<' 
ol'wkami" g. 15. 17. 
19. dozw. od lat 18. 
p_or. g. 11 „Teatr Ma· 
rysi" - orogr. sk!acl.; 

Czyta1c1e 
,,fJziennik 
Łódzki„„ 

11.5 „WyściQ pokoju" -----------

OSTRZEGAMY 

PRZED KUPNEM 

MASZYNY DO LICZENIA 

MARKI „MADES" 

nr. 283'78, która ?,ostała skradziona w no­

cy z 6 ma.ja 1953 roku na '1 maja 1953 r. 
w Dyrekeji Łódzkich Zakładów Budowy 

Maszyn Przem:vsłu Terenowego w Łodzi 

ul. J. Dąbrowskiego :ł9. 1275-K 

RADIO wysokie.I kfĄ~y 
l(UPNO- SPA2EDA2 sprzedam - Kiliń~klego 

KUPONY garniturowe. 129 m. 9 (6149-G) 
płaszczowe . sukienkowe SPRZEDAM rower dam­
z paczek PKO kupuje - ski w dobrvm stanie. Ja 
sprzeda.le sklep z samo- „acza 32-iO 
rlziatami Piotrkowska~·-----------

SPRZEDAM DKW 500 lub 
zamienię na mniefl'zy. 
Kraqzewsktego 10-48 

MASZYNĘ: gahlnetową do 
szyc!a .. Singera" sprze· 
dflm Dąbrowska 41-12 

Dwa łódzkie zakłady - Zak lady Mechaniczne Im. Strzel­
czyka. I Zakłady im. Komuny Paryskiej za najlepsze wyniki 
uzyskane w swoich branżach we współzawodnictwie za I 
kwartał br. otrzymały sztandary przechodnie Z.uz. Gl Zw. 
Zaw. Prac. Przem. Metalowego 

Podstawowym źródłem suk- Kolesowa oraz podjęła inlcja­
cesów obu tych zakładów jest tywę Wiktora Saja - „Ja nie 
współzawodnictwo zobow'.ąza- wypuszczę braku". 
niowe silnie rozwinięte wśród O zwycię5twie we współza· 
robotników i persone!u inży- wodnictwie międzyzakłil.dowym 
nieryjno-technlcznego. załogi Zakładów im. Komuny 
Załoga Zakładu im. Strzel- Paryskiej za<;iecydowało wyso­

czyka, gdzie we współzawod- kie przekroczenie zadań planu 
nictwie uczestniczy 91 proc. za kwartalnego przy pełnym wy­
trudnionych, wykonała zadania konaniu asortymentu i dobrej 
I kwartału br. w 11'3 proc. jakości produkowanych wyro­
Osiągnęła ona wzrost wydaj- bów. Zakłady im. Komu~y 
ności pracy o 10 proc wyższy Paryskiej wyróżniły się takze 
w porównaniu. z IV kwarta- oszczędną gospodarką mate-

Referat poUtyczno-9prawo­

zdawezy z działalności TPP-R 

za ostatni okres na terenie m. 
Łodzi wygłosi przewodniczą. 

cy Zarządu Łódzkiego ob. Ju­

lian Kubiak. Zarząd Łódzki 
TPP-R wzywa wszystkich po­

wiadomionych pisemnie uczc 

stników plenum do wzięcia u­
działu i punktualnego przyby­

cia. łern ub. roku. rialową. 
W znacznej mierze przycz:v· ..:::.:.:.:..::_~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

niło się do tego stosowanie 
przodujących metod radziec­
kich stachanowców i nowato· 
rów produkcji, a zwłaszcza 
metody Zandarowej i szkole­
nie robotników systemem inż. 
Kowalowa. W ostatnich tygo­
dniach zaloga Zakładów im. 
Strzelczyka rozpoczęła stoso­
wanie wysokosprawnej obrób· 
ki metali przy pomocy noża 

Odczyt p. t. 
„Człowiek 
zmienia przyrodę" 

Uniwersyteckie Koło TPPR 
i Klub Międzyn.a'TodO'\\'.ei Pra­
sy i Książld zawiadiamiają. 
że dnia 12 maja 1953 r. w lo­
ka.lu Klubu ul. Piotrkow­
ska 86 odbędzie się odczy~ 
mgr. mz. Włod:z.imierza Ki­
nastawskiego - pracownika 
naukowego PAN na temat 
"Człowiek zmienia przyrodę-' 
(et nowej genetyce ra-dio;ie<_:­
JdeJ). Po od•czycie część ar­
tystyczna. Wstęp wo~ny. Po­
czątek o godz. 19. 

Nowe gatunki 
papierosów i tytoniu 

przygotowuje przemysł tytoniowy 
Przemysł tytoniowy rozpo­

cznie w najbliższych miesią­
cach produkcję nowych gatun 
ków papierosów i innych wy­
robów tyt.oniowych. M. innymi 
w lipcu br. ukażą się w sprze· 
daży papierosy ustnikowe 
„Dar". Do wyrobu ich używa­
ne będą gatunki lekkiego, ja· 
snego tytoniu. Pro.wadzone ~ą 
również próby techniczne pro­
dukcji nO!VJ'Ch rodzajów aro­
matyzowanego tytoniu fajko­
wego, lepszego smakowo od 
dotychczas wytwarzanych. 

w oknie księgarni 
BOHATEROWIE Z WĘGLA 
Nakładem „K!U\ikl 1 Wiedzy" 

ukazat się ostatn o obszerny re­
portaż Jerzego Janickiego pt. 
.,Reportaż spod ziem.I". 
Reportaż ten, poświęcony przez 

autora górnikom: Franclszkowl 
Apryasowi i Piotrowi Mysłkowi, 
opowiada o bohaternklm trudzie 
g6rn.lk6w polskich. którzy zbudo­
\Vaii nową kopalnię na mtejsC'U 
opuszczonego szybu w We-s.olej. 
Janicki barwnie opowiada o 
plętnący~lf się p!"Zed górnikamt 
tn.1doÓ5clach 1 o pokonywaniu 
ich dziek! bezkompromisowej 

W przy~złości przemvsł ty- woli zwycięstwa. w reportażu 
t.oniowy dostarczać będzie na widzimy j""k realizują s'ę szalone 

l t 7-da się zamierzeni.a i jak ..,,.raz 
rynek cygara popu.arnego y- z nową kopalnlą rosna buduiacy 
pu w nowych opakowaniach Jłl w codziennym trudz'e górni­
po 10 sztuk gdyż okazało się, cy. Dz.lś Wesoła JE$t chlubą po.I­
. t h "ki.eh kooalń. il Jej zalo.;a, ~tóra. ze do ?'c czas stosowane opa· ~czyct się tym. że w swych sze-
kowania w pudełkach po 100 re-!!a.ch posiad.a słynnych oo'1a­
sztuk nie odpowiadają potrze-1 terów p.r-acy, st.anorwi przedmiot 
bom konsumentów. PD<lzLwu. 

str. 92. Cena 1.9G. 

SPRZEDAM samochód o- KRAWCOWA samodzlel­
sobowv marki „Hano- na do pracowni dam­
mag" 'optywowy. Wiado- <Jl<lch bluzek potrzebna. 
mość Poznańska 15 go- Tel 21-l4-3t' (6020-Gl 
dzlna 8-12 (5882-GI POMOC aomowa potrzeb 
SPRZEDAM maszynę .. Sin na do lekarza. Nawro! 
gera" leworamlenn"I - '.lr 32 m. 4 (5949-G, 
Ła.giewnicka 120 m. 22 POTRZEBNA pomocnica 

W dniu 8 maja 1953 roku zmarł 

S. t P. 

inż. FRANGISZEK SZARKOWSKI 
·lomowa na wvjazcL No­

SPRZEDAM rnotocyld So world 41 a m. 2 
kól 125 cm ł,ódź. Woj, . 
<Jka Polskiego 41-28 MECHANIK - fachowiec 

do warsztatu samocho­
SPRZEDAM motocykl - dowęgo potrzebny. Piotr 
SHL. Wiadomość Pod- kowska 135 warsztat 
r_zeczna 22 m. 11 ;, WYCtłOWAWCZYNl-:;;y_ 
SPRZEDAM radio •• Aga kwalifikowana do dziec 
stan bardzo dohry. Mle- KII plecioletnlel!o potrzeb 
dziana 18-12 na. Piotrkowska 114-8 
KUPIĘ:-domek jednoro- 1-----------
dzlnny z ogródkiem. - LOKALE 
Oferty .. 6032" składać 
Biuro Ogloszeń Ptotrkow 
•ka !.16 
PIANINO .. Sommerfelda" 
oraz stół owalny sprze· 
dam. Al. 1 MaJa 79 m: I 
SPRZEDAM samochód 
marki .. Oltmpfa" Cgńrna) 
~tan dobry. Ptotrkowslrn 
177 tel. 172-37 

LEKARZ poszukuje po­
mieszczenia sublokator· 
~1<1ego z używalno!kt<'I 
kuchni. Zęloszenla tel 
124-88 god:t. 8-13 

b. Inspektor Woj. Pow. Zakł. Ubezpiecz. 
Wzajem. 

Pogrzeb odbęd7.ie się w dniu 11 maja 
1953 roku o godz. 17 z kaplicy Starego 
cmentarza przy ul. Ogrodowej. O po­
wyższym zawiadamiają życzliwych pa­
mięci Zmarłego 

6225-G Zona, córka I rodzina. 

ZAMIENIĘ: pokój z kU<'.h ----•R•O•%•N•f.---­
nfą w Łęczycy na podob 
ne w Łodzi. Tel. 204-33 ODSWIE%AM. rarhuję 0 • 
wewn 09 Łódź godz. e 
do 15 • r5927 ·'i!'l72.a1 buw1e. e:alantertę skó-

r:z;aną. Piotrkowska 9, 
ZAMIENlt 2 pol<oJe. sto PW'I ~''"""" 
neczne z używalnoścla REPERACJA teczek. to-
kuchni, wvgodaml w 

KUPIĘ: uszkodzone I zde 
kompletowane .pompy 
gtębtnowe lub oryginał 
ne części wymienne ~ 
Wiadomość Zakład RE!­
montow Pomp Gtębtno· 
wych. Łód:Z. ul. Chy­
rowska 12 tel. 15:3-01 

ROWEREK d:z;lectęcy dwu 
korowy do sprzedania. 
W!ado,ll1ość, Klltńskleiro 
118-4 (6128-G\ 

3 POKOJE. kuchnia, wy 
gody we Wloctawku za­
mienię na podobne w 
Łodzi. Wiadc,mość Marla 
Wą~owicz, Pir·amowicza 
or 2-8 (6075-G) 

FUTRO damskie I blam SPRZEDAM szopę 6X4 
piżmowce do sprr,ed11· m kw. Żeromskiego 29. 
nla. Tel. 272-95 dozorca (5853-Gl 

PIANINO czarne krzvżo- ZAMIENI~ :l pokoje (am­
SPRZEDAM parę koni I 2 - f!lad!I') kuchnia. slużbo­
platrormy ogumione. - we sprzedam ul. Radwai1 WY na podobne Tub wlęk 

clzteln!cy wlilowe.1 nrzy rebek. wal!zek Itp. Piotr 
,. kow~ka 128 Stefan Skar 

Radfosta<'ji na 2 lub 3 żyń~kl 113147-Gl 
ookoje. kuchnia. wy•m· 
dy. Oferty sl<ladaf· Elu- OBUWIE zniszczone zam 
ro Ogtosze1~ Piotrkow szowe, •kórzane, odśwle 
~ka 96 pod ... 'i!ł84" żarn t farbuję. Piotrkow 

K t k 29 ·ka 5.5 m . 5 ne rozktadowe, chętnie DYWAN do sprzedania onstan ynows a -a. 
3X3'b w dobrym stanie. Z_d_ro_w_!e (6192-G) SAMOCHOD DKW kabrlo z ogródkiem. - Oferty 
Wiadomość. żeromsklego let (blaszana karosertai ~kladać Biuro O<rloszeń 
nr 44 w pralni chemlcz MOTOCYKL SHL sprze- sprzedam. Limanowskie· Piotrkowska or 96 pod 
nej (6130-G) dam. Stan dobry, Piotr· go 85 (5964-G' . 6003" (6003-Gl 

kowska 47 m. 5 od go- p-·0· · 
NCZOCHY elastvcwe ZAMIENI"' domek jedn. o­MOTOCYKL „AJS" 350 dziny 16 <6193-Gl przeciw żylakom kuplę. •·odzlnny"" na podobny 

sprzedam. Wysoka 7 go- PŁASZCZ męski gabardl orertll „5966" skta<laf- Wiadomość Traktorowa 
dzina 17-19 nowy 100 proc. "' do· Bturo Ogłoszeń Ptotrkow' !17 gojz. i8-21 
SPRZEDAM używane li· brym stanie na średni ska 96 l.'5!lAR.f'> 

meblowanie syptalnt I ~~r~~t__:ir;ze~:J!:~~~WN SPRZEDAM de•ki. ryp;J;\f ~~Ml!~~~c.1io~~j pzodk~~:~ 
stołowego. Zakątna 45 parkiet. trei;,;,i;y. cerrle r„on•owe. parter lub I 
m. 28 w podwórzu SPRZEDAM łódź-żaglo· Oferty „6068 składać cfęlro. Kilińskiego 48 

~ka 111 w oorlwńrz11 
'IAUl(tlo I WVCHOW PRACOWNIA gorsetów 

t'\UU.:> uo".ucze .... 11e~c. Kt u szyje pA~y. b~ustonosze. 
u r11ęsk1ego IPR 7.apls~ prr,:.•lmuje przeróbki. M 
~odzlennle. Sr.allna 7 peracje. Piotrkowska 35 
>c1 li do 18. orawa C'ficvna. parler 
KU RShart._u_m_a-~z-v_n_o_w_e 
~o 1 kun! me IPR "przy 
!)yqzewsktego 120b Za 
pisy tylko do 20 maja 
:odztennie w godz. od 9 
1o 18 !1251 KJ 
MASZYNOPISANIA, ;;te­
'!Ografh biurowej (po 
r...:ątkowe wyzszeJ. Kursy 
rozpoczniemy. - Zapts~ 
Kursy '>towarzyszenl& 
S•enografów Maszvnfgtek 
l{llffl~ktefil(o 50. Pfotrl<ow 
1f<1> 'l~~ !124R K• 

KRAWIEC przy.1muJe po 
prawi<!, reperacje. Piotr 
kow~l<a 19 poprzeczna 
orlcyna. WoJclechowskl 

lGIJ8V 

ZGUBIONO lep;lt. b. Zw. 
D~i<t>n'llkarzy RP na na­
zwisko Jer7y Krygier. 
Adres. Łódź, Kil l1lskte­
go 141 (1274-1() 

TAPCZANY. kanapy, le- wą. Wiadomość telefon Biuro Ogłoszeń Plotrkow m 6a prawa oficyna 11 żankl poleca na raty za 152-90 od godz. 17 do 23 ~~~6 (6068-G) oietro (6143-G} 
kład' tapicerski Łódź - SPRZEDAM maszynę ,.Sin SAMOCHOD DKW 700 cm WILL€ 4-izbową wraz z 
Curie - Skłodowskiej 18/gera" gabinetową. Łódź ~abrlolet sprzedam. Wla zabudowaniem gospodar 
(Podleśna) (6145-G) ul. Grabowa 3. m. 21 - domość 11!. Kilińskiego czym 1 ogrodem (jedna 
MOTOCYKL BMW 750 z •ronr II piętro 'lr 207 .l!Odz. l6-19 morga) ~nrzedam natych 
koszem sprzedam lub za ii!AN1fł"'o,.-1v~'""d-o~b-rv-·-m-s-r-a- DO sprzedania kuchnia moaąt. Wiadomość Ozor 
mienię na mniejszy. - nie sprzedam "natych- ~azowa z ptec:i:nlkiem kńw Pl. Armtt Czerwo· 

( ) ""1(•"'/~ltł'"" <1 f"t>t>rie Rzgowska 45 godz. 10 miast Łódź, Warszaw•ka Próchnika 9 m. 3fl. lewR nej 2 m lO. Przystanek 

---
___ ~ __ ,_~ __ „ ___ u....,-~-~--~~~ do 15 (6151-G) nr 8 (5896-1 oficyna (6197-G tramwajowy Ozorków 

Oszczędzaj 
i<URS •wet1·ow~ · t dz1e 
w1ar~1 wa na m11szvn1.1ch 
ręcznych IPR Żaptsy 
(yl ko do 20 ma Ja StaJ1 • 

• MOTOCYl(L „ZOndapp z Las (6134-G 
~ , E:.t<.o>llt Or Jadwiqa ANFORO· koszem (stan bardzo rir 3 POKOJE, kuchnla. no 
I>~ R WICZ shórne. wenerycz- bry) sprzedam. Fran· woczesne, wszelkie wy 
\Ą,-, 11 EiCHER 9pec1alista ne k'.Jb•ece 15-19 Próch Zakłady Przemysłu nztewłarskiego •lszkMiąka 159 ori r:r 17 ,;,;ody centralne oi<rze Pl~t 8

''Yczne ~kórne nika A (6006-Gl / NATYCHMIAST kunle mr ww11e. śródmle~cie w Ło 
Pt01°we lzaburzenta1 ul Jr LA:>Ll:.W~KI ~koi u" im, TEODORA DURACZA tocykl „.Jawa" 250 cm dzl zamienię na porlob· 
- ~~ow„ka 14 czwartll .vener-vczne 13-14 1 Łódź, ul. Nowotki 65 •ze:':c Oferty <ikladać BIP ·ie w Poznaniu . Ofertv 
b -- Odrna 15257 G 17-1930 Armt1 Lurto 0 Ogłoszeń Pt'>'rkowska .6042" sklndać Blurc S'.~ ~AlJRMAN specjali- ,qe1 27 lfi024 G• przypominają. że stosowniP. do uchwały „,.. 96 poc:ł .. 5852" '1"'"• 7e~ Pi,.,trl{nw9łr" !=!<> 
8-9·3kórne. weąeryczne Dr R. KŁODNICKA cho- SPRZEDAM wóz Ol!um!,.. itAOIOTECHNiK poszuku 
Cza .2 o. 4-6 Narutowl- roby wewnętrzne, wzno- Rady Państwa i Rady Ministrów z dnia 'lY I upM:aż Wtarlomo!i<' !e pomie.~zczenla sub!o 
~ wiła przyjęcia. Bednar- 14. 12. 1950 roku wszelkie zażalenia i od- traktorowa 117 godz !Il <atorskle.rrn, nlekrępu.f~ 
akuqz02YcK1, specJal1s"c<i ska 24 m. 7.0 g. 19-20 wołania załatwia dyrektor lub jego za· I ie 21 <6105-G 1~~goo1r?i;;,~~. sk~l~~~k:~~ biece erta. choroby ko 
ta ....:. nieproctność. czwar r;Ae flEN rv<;TvrzNv I stępca w poniedziałki od godz. 16 do 18. , lAOF'IAROW PRACY •kil 9R "iflOfl" 
Bk13 !3a gzósta, Plot_:l~w Jeśli w poniedziałek przypada dzleti wolny I ~ .sABll>tf.l der1rv~1ye211~ I 
ltsta ltlJ'>flEw1c2 <pet:111 <pecia1no~<' korony t z~ od pracy. dniem przyjęć jest najbłiższv 
tt ·-I} .~eneryczne, skórne >Y ••t>e•orrowe Pawii j dzień powszedni tygodnia. 1276-K 
Sl{a J. 06 3-S Piot.rkow ,.>wąkt S1enk1ewtcza 27 

1 
(5923-G, ... Jl. lb. tel. 106·~3. , -------------------,--= 

I, 

POTRZEBNY zegarm1str? 
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Na trasie . Wyścigu Pokoju 

Królak i Wilczewski jadą coraz lepiej 
Pierwsze zwycięstwo etapowe kolarza NRD T refflicha 
Polacy z· Francji wygrali zespołow

1

o w Goerlitz 

Tym razem Pedersen odebrał koszulkę leadera Andresenowi 

Drużyny Anglii, Belgii Norwegii zdekompletowane 
(J. liszkiewicz telefonuje) tarce. Z drugiej strony myśl 

o roekompletowaniu polskie­
go zespołu zwycięża i Klabiń­
ski decyduje się jechać dalej . 

Kolarze Wyściqu Pokoju przyjechali wczoraj do Goerlitz. 
W qranicznym tym mieście odpoczywać oni będą przez 
dzień dzisiejszy by w poniedziałek wystartowac Już do eta-

pów n;i terenie Polski. 

Już drugą. stolicę minęli kolarze VI Wyścigu Pokoju. Po 
Pradze zostawili za sobą. Berlin i· zaczynają. liczyć kilo­
metry dzielą.ce ich od Warszawy. Celem ich wczorajszej 
drogi było gr&niczne miasto Goerlitz - sąsiad naszego Zgo­
rzelca. 

Na zdjęciu widzimy zawodników na trasie. Z prawej strony 
Klabiński. 

LOTNY FINISZ 
W SNIEŻYCY WIELK·I KONKURS 

Miasto to będzie pamiętne w historii przyjaznych stosun­
ków między Polską. a Niemiecką. Republiką Demokratycz-· 
ną.. Tutaj bowiem podpisana została umowa o ostatecznym 
wytyczeniu granicy przyjaźni między naszymi dwoma kra­
jami. Czy można się dziwić, źe zwłaszcza kolan;e nasi I za­
wodnicy NRD chcieli na mecie w Goerlitz odegrać poważną. 
r?lę. Swoim sportowym wys lłkiem manifestują. przecież 
mezłomną. wolę walki o pokój i utrwalanie przyjaźni mię­
dzy narodami. 

Istna to plaga dla kolarzy, 
gdy zacina w oczy przelotny 
deszcz, a cóż copiero mówić 
gdy leje bez przerwy lub 
chwilami przekształca się w 
zamieć śnieżną czy ostre grud­
ki gradu. 
Właśnie wczoraj kolarze 

startowali w iak trudnych wa 
runkach atmosferycznych, a 
dystans VIII etq.pu nie byl 
krótki - wynosił przeszło 200 
km. 

TREFFL.!Cli (NRD) 

mania na etapach w CSR i o­
becnie jedzie coraz lepiej. 

DZIWACZNE STROJE 
Nie widać kolorów koszu­

lek, ·numerów startowych, a 
tylko widoczme są białe ta­
bliczki z numerami zawodni­
ków na rama-:.h rowerów. 
Wszyscy są poubierani w dłu­
gie „kaloryfery", chroniące 
uda przed zimnem. Trenerzy 
i opiekunowie zawodników 
przed st~Iiem honorowym do 

, glądają tylko maszyn - już 
przedtem musieli wymasować 
zawodników i nasmarować 
balsamem chroniącym ich 
przed zimnem i deszczem. 

Nic nie 2Janosi się na to by 
pogoda się zmieniła. Pada gę­
sta mżawka - deszcz ze 
śniegiem. 

Ach, gdyby świeciło w dniu 
tym słońce, jak pięknie wy­
l{ląda.łyby nowowybudowane 
budynki i gmachy przy Al. 
Stalina w Berlinie! · 

Już przecieta została wstę­
ga. Droga wolna dla kolarzy, 
którzy / nie spiesząc się zupeł­
nie przy dźwiękach hymnu 
młodzieżowego podążają na 
start ostry, który odbył się 
jeszcze w granicach wielkie­
!?o Berlina. Od tego miejsca 
do mety kolarze będą musieli 
przejecQać 226 km. 

st!"Z'eni prawi-e kiilkunastu ki­
lometrów. Jedzie wiele grup 
kolarzy. Trudno jest ich na­
wet. rozpoznać w tej śnieży­
cy. Nasz samochód śpieszy do 
.przodu. Mijamy właśnie jed­
ną z grupek kolarzy. Widzi­
my w niej Czechosłowaków 
Maleka i Kunesa. Obok nich 
ociężale peda·łuje krzywiący 
się z bólu Klabiński. Mina Po­
laka nic dobrego nie wróży. 
Kurcre żołądka od Bad 
Schandau je~zcze powtarzają 
się. Oby tylko dojechał do 
mety, bo inaczej zespół nasz 
zostanie zdekompletowany. 

MAITLAND .I ELOOT 
REZYGNUJĄ 

Na szosie wielu zawod111i­
ków przeżywa tragedię. Wi­
dzimy raz po raz jak do sa­
mochodu wsiada ten lub ów 
zawodnik. Dociera do nas wia 
domość nie do wi'ary, że w sa­
mochodzie znalazł sobi-e miej­
sce rówmez jeden z najlep­
szych kolarzy Maitland i źe 
jakoby los jego dzieli rów­
nież Belg Eloot. 

Po otrzymaniu tej informa­
cji troska o Klabińskiego ro­
śnie coraz bardziej. Czy Polak 
przetrzyma kryzys czy też za­
łamie się ostatecznie. Donoszą 
nam jednak, że Klabiński -
wprawdzie zwolnił tempo 
- jednak jedzie da'lej. 

Tymczasem czołówka uzy­
skała rekordową przewagę 
9 minut i zbliżając się do Cot­
busa wpada w silną śnieżycę. 
Gonią ją dwie grupy. W pierw 
•zej wśród 18 zawodni,ków wi 
dzimy leadera Andresena, 
Meistra (NRD), Czechosłowa­
k-a Ruziczkę, a ,dalej jadą 
Maxim i Dimitrescu (Rumu­
nia) oraz Anglilk Thomas, któ 
ry n.a 76 km miał defekt gu­
my. 

W Cottbusie pierW!;zy lotny 
finisz wygrywa Trefflich 
przed Królakiem i Jonesem. 

Zaraz za miastem szosa skrę 
ca na południowy wschód i 
pra:wadzi wzdłuż Nysy. 

NIE GŁODNI .•• 

Na punkcie Odżywczym ża­
den z kola.rzy jadących w czo 
łówce ani myśli korzystać z 
posHku. Przelatują nie zwra­
cając uwagi na podawane 
paczki źywnościowe: Treff­
lich, Królak, Wikzewski, Paw 
lisiak;- Jon es i · Radowicz~ -

DOSKONAŁY Dzrnię 
TREFFLICHA 

Drugi · lotny firusz wygry­
wa doS\kooale w dniu tym dy­
sponowany Trefflich, Wszyst­
kie towar21yszące wyścigowi 
osoby zastanawiają się czy wy 
starczy mu sił na ostateczny 
szpurt na mecie. 

Do Goerlitz pozostało już 
niewiele kilomet;rów. Trudno 
sobie wyobrazić by ktokol­
wiek mógł dogonić szóstkę ko 
la.rzy otwi·erających wyści.g. 

„Dziennika 
Dziś uplywa term n 
nadsyłania kuponów 

Dziś mija ostatni termin 
nadsyłania kuponów Wiele 
go Konkursu .,Dziennika · 
dzkiego" w związk1f'z ·-
ścigiem Pokoju. 

Do kuponu zasadITTiczego 
trzeba koniecznie dołączyć 
kupon rejestracyjny • 
Wydrukowaliśmy kilka ku­

ponów, a ostatni ukazał się 
w dniu wczorajszym. Na brak 
więc kuponów czytelnicy na­
si nie powinni narzekać. 

Konkurs nasz obudził du­
że ·zainteresowanie. Dla zwy­
cięzców przewidzialłle są. cen­
ne nagrody. Podajemy raz 
jeszcze ich wykaz: 

RZEMIESLNICZA SPOŁ-· 
DZIELNIA PRACY „FUTRO" 
ofiarowała piękny kołnierz 
futrzany, - kuny"'"~ wartoscf 
1700 zł. 
SPÓŁDZIELNIA TAPICE­

RÓW I DEKORATORÓW -
stolik pod radio. 

CETEBE - komplet dam­
ski. 

„DZIENNIK ŁÓDZKI - te 
czkę skór:i;aną. i ponadto 4 in 
ne nagrody. 
ŁÓDZKA WYTWÓRNIA 

P APIEROSóW - kasetkę z 
papierosami. 

FABRYKA PLUSZU i DY­
WANÓW im. TADKA AJ­
ZEN A - piękną. makatę na 
tapczan. 
SPOŁDZIELNIA PRZEMY 

.SŁU LUDO,VEGO I ARTY­
STYCZNEGO ,.REKODZJE­
ŁO ARTYSTYCZNE" - te· 
czkę-generałkę. 

łódzkiego" 
Kupon składać trzeba w 

dniu dzisiejszym w Portiertlf 
Redakcji „Dziennika Łódzkie 
go" przy ul. Plotrkowllkiej 
96 przez cały dzień. Zamie~ 
scowi kupony powinni przy• 
syłać pocztą., Ważna jest dzl 

Wyniki konkursu o,-Joszone 
zosta>ną. po skończeniu wy­
ścigu. • 

Zachara i Torma 
nie walczą 

Komitet organizacyjny mf· 
strzostw Europy w boksie zo• 
stał wczoraj powiadomiony, 
że do Warszawy nie przyjadl\ 
Zachara i Torma. Obaj ulegli 
ostatnio poważnej kontuzji i 
niestety·nf~ będą mogli staną6 
na ringu warszawskim. 

, Brak ich w drużynie CSlt 
osłabia bardzo zespół Czecho­
słowacji. 

Przed meczem 
z piłkarzami NRD 

Ostatnim egzaminem przed 
środowym meczem z drużyną 
NRD będzie rozgrywany dziś 
na stadionie przy Al. Unii o 
godz. 16.30 towarzyski mecz 
między Włókniarzem a Bud01 
wlanymi z Chorzowa. 

Przeclwniklem piłkarzy NRD 
będą właśnie włókniarze. 

Na dzisiejszy mecz z Budo· 
wlanymi łGdzianie wystąpią w 
nieco wzmoc-nionym składzie 
graczami z Krakowa. 

Na trasie Berlin - Goerlitz 
zrezygnowało z dalszej jazdy 
wielu znanych zawodników. 
Kto z nas mógł się spodzie­
wać, że wycofa się Belg Eloot 
- zwycięzca pierwszego eta­
pu, że w samochodzie zajmie 
miejsce kolarz angielski Mait­
land, mający do niedawna 
bardzo poważne szanse zdo­
bycia czołowego m1e1sca w 
klasyfikacji indywidualnej . że 
odpadnie Vanhoven i że inni 
niemniej popularni też skorzy­

Jak polakierowany cz"arną 
farbą, świeci mokry i śliski 
'łsfalt szosy. Nie zraża to zu­
oełnie zawodników, którzy po 
ostrym sfarcie rozwijają od 
razu szybkie tempo. 

JESZCZE ~· BERLINIE 
UCIECZKA 

ANGLIA I BELGIA 
ZDEKOMPLETOWANE 

Drużyna Anglii została zde­
kompletowana, a tak piękne 
miała • wyniki w pierwszych 
dniach tego fanta·stycznee:o 
wyścigu. Zdekompletowan:v 
został równie? zesoół Bele:ii 
po wycofaniu się dobrze nam 
manego z poprzedniego wy­
ścigu stale będącee:o w do­
brvm humorze svmpl'lt.ycz.ne­
~o Vanhovena. Odo;;1dli wiec 
najoowa niejsi rywale Duń­
czvków do z.<:ijęci<i pierwszego 
miejsca w klasyfikacji drużv­
nowei. Walka staje sie mimo 
wszystko jeszcze bardziej cie­
kawa i zaża'rta. 

Na placu Lenina w Goerlitz 
gdzie wyzna·czono linię mety 
tłumy mieszkańców oczekują­
cy·ch na przyjazxi kolarzy by­
ły świadkami artystycznego 
pokazu młodzieży polskiej i 
niemieckiej. Niedługo po za­
kończeniu w51Pania1ych wys.tę 
pów, od strony zachodniej mia 
sta dał się słyszeć ogłuszają­
cy kTZy>k. To pierwsi zawod­
nicy witani byli przez miesz­
kańców. 

Po ośmiu 
WYSCIGU 

etapach 
POKOJU 

stają z samochodu. 
Zawodnicy przed dniem od­

poczynku w Goerlitz nie ża­
łowali nóg i pedałowali ku 
granicy Polski mimo silnego 
bocznego wiatru - ile im tyl­
ko sił starczyło . Każdy z nich 
chciał dla swej drużyny wy­
robić jak najlepszy czas, po­
prawiając lokatę indywidual­
na i zei:polową. 

Jeszcze po obu stronach 
jezdni widać było dużo bu­
dynków Berlina, gdy nie wy­
trzymują silnego tempa czo­
łówki trzej zawodnicy Trie­
stu i jeden kolarz Finlandii. . . 

Berlin jako jedyne mLasto 
~tapowe był świadkiem ucie­
~zki u1raz po starcie. Uciekli 
bowiem Polacy z Francji Ra­
jowicz i P:;iwlisiak, Trefflich 
(NRD) i Królak . . Ze stolicy Niemiec wystar­

towało już tylko 51 kolarzy 
Berlin żegnał ich nadzwycza; Leader, w żółtej koszulce 
serdecznie. Wzdłuż alei imie- Duńczyk Andresen zjeżdża '.la 
nia J. Stalina zebrały się ;;:hwile w bok szosy do rowu 
olbrzymie tłumy m1eszkJńców i naprawia drobny defekt ro­
Do kolarzy przemówił życząc weru. Właśnie wtedy za trój­
im pomyślne.i drogi sekretarz ką uciekinierów pogonili lo­
genera"lny :::c ~ED wicepre- tern strzał:Y Anl?licy: Thomas 
mier Walter Ulbricht oraz i Jones. Pogoń była poz:vtyw­
członkini Swi11towcj Rady Po- 'la, doszli szpicy i na 67 km 
koju Izabella Blum. iechali już w szóstkę z tą róż 

Tymczasem w czołówce krę 
cą coraz szybciej Wilczewski. 
Pawlisiak. Treffli-ch (NRD). 

Radowicz, Anglik Jones i Kró­
lak. Mają oni już 3 minuty 
przewag! nad pozostałą grupa 
nie mówiąc o innych. które 
daleko pozostały w tyle. 

FINISZOWAŁ 
NA OBRĘCZY 

Finisz przyniósł zwycięstwo 
Treffliohowi, który sukces ten 
winien uważać za szcz,ęśliwy 
zbieg okolkz.ności, bo jadący 
doskonale na tym etapie czter 
dziestoletni Polak z Francji 
Pawlisiak kilkadziesiąt me­
trów przed metą przebił gumę 
przedniego koła i na taśmę 
wjechał na obręczy. 

Królak był czwarty, a Wil­
czewski szósty! 

Na Klabińs·kiego czekać mu 
sieliśmy 1 godl!-inę 27 min. i 
55 sek. nim bohatersko dotarł 
do mety. 

Nie pojadą da!ej Z pewnym zaniepokojeniem '.1icą, że do•konale kręcąc:v w KLABJ~SKI WALCZY 
patrzyliśmy na stojących na dniu tym Wilczewski uzupeł- ZE SOBĄ Na wczorajszym etapie z 

Wyniki" indywidua:ne 
VIII etapu 

1) Trefflich (NRD) 
2) Pawllsiak (Pol. Fr.) 
3) Jones (Anglia) 
4) KRÓLAK (Poiska) 
5) Radowicz (Pol. · Fr.) 
6) WILCZEWSKI 

5.54.37 
5.55.37 
5.55.39 
5.55.41 
5.55.43 

(Polska) 5.55.48 
7) Pedersen (Dania) 6.01.39 
8) Sitzwohl (Austria) 6.01.42 
9) Thomas (Anglia) 6.01.49 

10) Maxim (Rumunia) 6.03.04 
11) Dimitrescu (Rumun.) 6163.09 
12) Chraplak (Pol. Fr.) 6.06.52 
13) Jorgensen (Dania) 6.07.52 
14) Nesl (CSRl 6.09.33 
15) Meister (NRD) 6.09.33 

42) Klabiński (Pol.) 7 .U.32 

Wynik; indywiduałne 
DO 8 etaHch 

t C. h t h od '.1ił tę doborową .,.,..,1pę. 
s ar ie naszyc rzec zaw · „. · Berlina do Goerlltz wycofało 1) Pedersen (Dania)· 44.0.2.~ 
n l.ko'w Kl b. · k" b ł · .Szosa jest biała. Przed ko- D · Kl b" • k " · a ms 1 Y wyraz- onoszą nam, ze a ms I ~lę 11 zawodników. Oto ich 2) Andresen (Dania) 44.08~ 
nie zmęczony po ostatnim eta- 1 ~rzami prawie nioc nie widać przeżywa ponownie tragedię i k M: "tl d <A r ) 3) s h • 

· · · k · · f'>ada gęstv śnie!?. Chłód da.i·e k nazw s a: ai an ng ia c ur (NRD) łf'.15.~5 
pie 1 na Jego su ces me moz- ~ .Jest ompletnie w:vczerpanv Eloot (Belgia), Vanhoven (Bel- 4) Deutsch (Austria) ł4.21.47 
n było t 1. · N 'ie zawodnikom coraz bar- 7. · d · 1 a . ym razem iczyc. a- ~sia a z roweru i wa czy sam gia), Ruwet · (Belgia), Lehto 5) Trefflich (NRD) 44.22.06 
tomiast Królak i Wilczew~k" dziej we znaki. Tempo jed~ z sobą przed rozwiązaniem ·Finla.ndfa), Sil)os (Węgry), 6) Van Schił (Belgia) 44.24.59 
Wyg·1 dal· b d d b B 11· nak nie słabnie. bl · h · d 1 · . ą 1 ar zo o rze. Y oro emu - Jec ac a eJ czy Trygg (Norwegia), Kjelstrup 7) Kocev (Bułgaria) 44.28.39 
wypoczęci I rześcy. Ci dwaj też wycofać się z wyścigu. Bó !Norwegia), Andersen (Norwe7 tl) Pawlisiak (Pol. ,Fr.) 44.29.28 
kolarze nie zawiedli pokłada- PODZIAŁ NA WIELE GRUP le żołądka stają się coraz sil- '{ia, nie mylić z Andrcsencm I 9) Jones (Anglia) 44.29.50 
hych w nich nadziei. Królak Na 75 km od Berlin.a wy- niejsze. Nęci go chęć zajęcia Dania), Mosetti (Triest), Kuź- 10) Rebry (Belgia) 44.33.00 
t>rzczwyciężył krótkie zała- ścig N{zcią~ął się na prze- wygodnęgo miejsca w sani- nicki (Polonia Francuska). Il) Radigon (Francja) 44.34.35 
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12) Radowicz <P•I· Fr.) 44.38.14 
13) Thygesen (Dania) 44.40.13 
14) Meister (NRD) 44.46.20 
15) WILCZEWSKI 

(Polska) 44.51.05 
16) KROLAK (Polska) 44..52.21 
38) Klablński (Polska) 48.13.37 

Wyniki drużynowe 
VIII etapu 

1) Polonia Frc. 
2) NRD 
3) Rumunia 
4) Dania 
5) Austria 
6) Belgia 
7) CSR 
8) F'.rancja 
9) POLSKA 

10) Triest 

17.58.12 
18.14.43 
18.17.16 
18.19.04 
18.21.12 
18.28.5'7 
18A7.47 
19.07.44 
19.13.01 
20.37.50 

Wyn:ki drużynowe 
po 8 etapach 

1) Danfa 
2) NRD 
3) Polonia r'rc. 
4) CSR 
5) Bułgaria 
6) Austria 
7) Francja 
8) POLSKA 
9) Rumunia 

10) Trie<>t 

132.25.50 
132.41.47 
133.05.59 
133.26.43 
133.54.27 
135.42.1'7 
136.04.01 
136.13.1'7 
142.07.53 
HUUZ 


